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Proletariusze wszystkich kraió1D .łączcie się / 

WARSZAWA. W związku z u 
chwalą Rady jVlinistrów IV spra 
wie tlslanowieniaPańslwowyclJ 
Nagród, powol ane zostało pre · 
zydiul11 l(~llYliletu Pal'lstwowych 
Nagród z.a osiągnięcia IV dziedzi 
nie nauki, postępu lechnicZllego 
i '-z tuki \I' ski adzie następuj <j' 
cym : 
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Przewodniczący - prof. Jan 
Del11bolVsld, za-cy [lrzewodn i czą 

cego: inż. Stanislaw Bartosze- O r!3 n K W P olsk i eJ- lI- ed noczoneJ~ Pa rti i Rob otn iczeJ-
wicz. red, Paweł Hofman, pre-. .... 
zes Leon Kruczkowski, rektor -------------------------------------------
Sta ni sław Ku1czyóski i proł. Ale Rok III 
ksa nder Zelwerowicz. Rzeszów, piątek 15 czerwca 195t Nr 164 (628) 

Ruszy następna olbrzymia budowla przemysłowa planu 6-letniego 

Zbliża się "zień uruchomienia 
WIELKICH ZAKtAOOW CHEMICZNYCH W WIZOW1E 
WROCŁAW. Po uruchomieniu nowej stalowni huty "Często- w \ swoich pracach badawczych 

chowa" zbliża się dzień, w którym ruszy następna spośród 01- w tej dziedzinie. Dla chemików 
brzym/ch przemysłowych budowli pl anu 6-letniego - wielkie Polski Ludowej cenne doświ,ad-
nowoczesne zakłady chemiczne w Wizowie. Przeprowadzona w czenia naukowców radzieckich o 
tych zakładach w dniu 14 bm. próba produkcji kwasu siarkowe- raz wykorzystani e dociekaIl nau 
go tlową metodą zakończyła się pełnym sukcesem. kowych proL Zawadzkiego wska 

. zały właściwą drogę badai'i. 
Radość i duma panuJ'e wśród siarkowego oparta była wyłącz Uruchomienie zakładów, to nie 

załog i zakładów, które w tak nie na przestarzałych metodach, lylko opanowa nie nowych l11eton 
szybl(irn tempie powstały w po· wymagających jako surowca pi-
b technologicznych, to również 

li;i.u bogatych, tJiewykorzystywa rytów, spl'Owadzanych z zagrani triumf proJ·ektantów, konstruk. 
r:ych dotad złóż SUrOwca na Dol cy. 
1I}'111 Sląs"ku i które wzmocnią je Badania naukowe chemików od torów i wykonawców .. 
szcze bardziej udział naszych dawna szły w kierunku rozwią- Cale nowoczesne wyposażenie 
Ziem Odzyskanych w rozbudowie zania problemu. otrzymywania zakładów, maszyny i agregaly, 
s ir Polski Ludowej. kwasu siarkowego z taószyth su zaprojektowane zostały i wyko-

Zakłady kwasu siarkowego w rowców. Próby jednak nie dawa nane w kraju. Wielkie piece 0-
Wizowi e - fabryka podstawowe /y pozytywnych rezultatów. brotowe są dziełem inżyniera 
go pól produktu dla wielu dzie- Wprawdzie w okresie międzywo 1\1ichno, a wykonała je w' rekor
dzin produkcji chemicznej, lo naj jcnnylll znany polski uczony pro dowym czasie jedna z naszych 
nowocześniejszy zakład tego ty fesor Politechniki Warszawskiej hut. Projel<Łodawcą potężnych 
pll w Polsce. Zakłady te powsta - J. Zawadzki, teoretycznie do urządzeń elektrofiltrów jest poI 
ły dzięki śc islemu współdziała- wiódl Jllożliwości otrzymania ski konstruktor - inżynier Soli
nill robotników i inżynierów z kW85U ~ i 3rkowego z anhydrytu i piwko. Dziesiątki fabryk z calej 
naukowcami, którzy przygotowa gipsu. jednakże prace jego w Polski dostarczyły zakładom w 
li metody pracy w oparciu o bo kapl ta!islycwej Polsce utknęły Wizowie urządzeó,. aparatur i 
gatą wiedzę i doświadczenia Li- na I:l~dwym punkcie. maszyn. 
czonych Związku Radzieckiego i Wyhitni uczeni radzieccy, pro Zdolność produkcyjna tego ul· 
z całym oddaniel11 współpracowa f(:sorowic: Budnikow, Jung, Re) tra-nowoczesnego zakładu 
li przy instalacji ap~ratury. jak - j~ż 1:' latach 1930 - 1936 klóry obok wspomnianpgowy. 

Dotychczas produkCja kwasu loslągnę ll niespotykane rezultaty I posażenia produkcyjnego posia-

Nierozerwalna solidarność z walczącymi o· pokÓj 
masami pracującymi świata 

Spotkania delegatów na konferenCję MiędzynarOdowego Zrzeszenia Górników 
ze społeczeństwem śląskim 

I KATOWICE. W dniu' 14 bm. odbyły się na Śląsku potęż
Ile wiece, na których spolecz eństwo tego ok1'ęgu przemy
słowego zamanifestowało z o ka.z,ji obrad Komitetu Admini
stracyjnego Międzynarodowe go Zrzeszenia Gónmków
swoją nierozerwa.lną solidarność z masami pracującymi ca
łego śwdafa, wwlciącymi o po kój. 

W KaJl{)wli.c~oh nad trybuną mi śWiiala. Mówca cylJUje hi
wieou, który :zJgromadzrił 30 s toryo:zm e sliowa Genera.liissi
tysięcy ludzii, widn;iał na nie- musa Sta-ldna. "Pokój będzie 
bieskim Ule ogromny naJPis za,chowany i ulIrwa1lony, jeśli 
,iPOKÓJ", = drugi: "ŻĄ- na,X'ody ujmą sprowę pokoju w 
DAMY WYCOFANIA WO.TSK swe ręce i będą broniły jej aż 
INT,ERWENCYJNYCH Z KO- do koń'ca". Słowa te spotka
REI". ly się z gorącymi owacjami ma 

bronnej ludności cywilnej Ko 
rei, o pałeniu i obracaniu w 
perzynę drzJi.es-iątków miast 
wsi. 
Bohaterski naród koreański nie 
za lamuje się jednak, wierzy bo
wiem nieilomn(e, że słuszna 
spraw~ musi ~wyc.iężyć. Wszyscy 
Koreanczycy, jak Jeden mąż wal 
czą o wolność i niepodległość 
swego kraju. 

* 
. Podobne wiece odbyły się przy 

lllezwykle licznym udziale wielo 
tysięcznych rzesz w Sosnowcu, 
Zabrzu i Bytomiu. 

dą najnowocześnf'ejsze urządze
nia zabezpieczające zdrowie ro
uotnika - jest kilkakrotnie wyż
Sza od · produkcji największych 
istniejących w kraju zakładóW, 
wytwarzaJących ' kwas siarkowy. 

W dniu 14 bm. z wysokiego 
komina, wyrastającego ponad 
wielopiętrowe budynki zakładów, 
wzbił się w g-ótę dym. 

Już ża kilka dni polski prze
mysi chemiczny otrzyma nowy, 
potężny strumieó kwasu siarko· 
wego. Podniesie się produkcj a 
nawozów sztucznych. Będziemy 
mieli coraz więcej włókna sztucz 
nego, garbników, barwników, ar
tykułów farmaceutycznych i wie
le innych wytworów naszego 
przemysiu chemicznego - dru
giego po górnictwie przemysłu 
narodowego. 

Blisko 
260.000.000 podpiSÓW 

pod apelem SRP 
zebrano w Chinoch 

PEKIN. Jak podaje prasa, 
do dnia II czerwca w Chi· 
nach zebrano pod apełem 
Swiatowej Ra.dy Pokoju 
258.963.871 podpisów. Przeci 
wko remilitaryzacji Japonii 
wypowiedziało się 
258.715.809 osób, tj. przeszło 
54 proc. mieszkai"\ców Chiń
skiej Republiki Ludowej. 

80 proe. Bułgar6w 
opowiedziało ' się już 

za Paktem Pokoju 
SOFIA. Jak komunikuje 

Bulgarski Komitet Obrony 
Pokoju do dnia 13 czerwca 
apel Swiatowej Rady Poko· 
ju podpisało przeszło 5.630 
tysięcy osób, tj. przeszło 80 
proc. całej ludności Bułgarii. Bur2Jliwymi oklaskami wi

tają manifestanci przybyłych 
na wiec uozes!;nlików konferen 
eji M-iędzyn<lJrodowego Z:ree
szenia Górników, przewod
niczącego Cenl!ra,lnego K·ami
~elJU ZwiąrlJlm Zawodowego 
Górn:ikóvł ZSRH lwana Ras
soczyińSkliego, górnika z Gwi
nei Frarrloo.skiej Savane Mori
candiana, przew. ZG ZZG po
sł.a !\ial'i·ana Czerwińl9kiegD o
raz sekifetaTza ZG ZZG Beno
koWs1ciego. Pierwszy zabrał 
głos przffiVodniazący CK ZZG 
ZSRR Iwan HossDczyińskJj, 
pm;ekazując zebranym na wie 
ClI bojowe, serdeczne po~drD 
wieruia. od górników radziec
kich. Mówca zapewnH mani
feslanlów, że naród radzieoki 
będzie konsek\lV'eIllnli.e prDwa
drz!ił politykę utrwalenli.e świa 
towego pokoju i braterskiego 
współżycia między naJl'oda-

nHestamiów. Z tyS/jęczmy,ch 
us't wy,rywają się .potężme {)
k,rzyiki na oześć światOIWego 0-

bo.zru pOkoju i chorążego poko 
ju wielJkieg.o SlaJ1na. 

Iwan RoS\Soczyińslkij -opowie 
dniał następnie zebranym 00-

gromny>m rozmachu pokoj owe 
go . budowJ1Ji,otwa w ZSRR i 
przyt.oczył szereg cyf.r świa,d'
:!7.ą :ych o W2l!'oście SLopy ży
ciowej mas pracująocych. Sło
wa jego wielokJroWe przery
wa'ne były ok,r;zytkamri. na cześć 
przyjaźni polsko - radzieckiej. 

o pOkÓj i niezawisłość narodową 
walczy Komunistyczna Partia Francji 

Julian Kole 
podsekretarzem sianu 
w MinisterstWie Finansów 

J. Duclos o stanowisku KPF przed wyborami 
PARYZ. W dzienniku "L'Huma nia stopy życiowej mas praGu-

[lite" ukazał się artykuł Jacques jących. Dąży ona do obrony i 
OlIclos na temat stanowiska rozwoju rolnictwa. Proponuje po 
Francuskiej Partii Komunistycz- djęcie kroków mających na ce· 
nej w związku z nadchodzącymi lu obronę wlasności nabytej dro 

Serdecznie przyjmują mani- wyborami. gą pracy i oszczędności deklaru 
feslanci górnika z GWlinei :kan je gotowość obrony intresów kup 
cuskiej Savane ~-IO\rj.can-ddana, Na wstępie autor stwierdza, że ców, rzemieślników i drobnych 
kI ' d:z:.i 1. · . w.raz· eru· . z FlcdJ·ęta przez całą rea kcJ'ę - od ory eL~ SIę . . ' · aml ... przemysłowców. 
poby,t·u w Poolsce i Olpowiada o Uuy Molleta do de Gaulle'.a - Zrealizowanie tych postułatów 
d J. ' . Cll I zaciekła kampania oszczerstw ,0 ."1 ma,s pracuJący. w i:Ta- - podkreśla Jacques Ducłos _ 
. h k J . n._ nh przeciwko Partii Komunistycznej· J'ac () OllilaJlllY" . możliwe jest jedynie pod warun 

doznała fiaska. Jacques Duclos k 
Gła-bo,ka cisza zapanowa/:a d' 'I d F iem wyrzeczenia się polityki 

'< po "res a, że 'lżenia rancus- . 
na W iel.k·jom .placu, kiedy po- I . P . wOJny, co pozwilloby na . znacz-(Lej artii Komunistycznej są 
seł Cżerwiński roz'P,oczął op.o- następujące: 1\'1 redukcję wydatków wojsko-
wieść o sllfaszliwych z:brod- wych, pod warunkiem przywró-
niach ~g'resorów amerykań Wzywa Olla przede IVszystl·;im cenia naszej niezawisłości ·na;·o 
ski'ch w Korei. Z-aoiskały się do podjęcia kroków zmierzają- dowej oraz walki o za{varcie Pal, 
twarde pięśoi zgromadzonych cych do uratowania pokoju, od tu Pokoju między pięcioma wiei 
rO'boln"::ów, {ozy występowały którego w ostatniej instancji kimi mocarstwami; W dażeniu 
na twsf,ze ma'ek i dzieci, kie- wszystko zależy. Francuska Par do utrzymania .pokoju i demo-

WARSZA WA. Prezydent Rze dy mówca opo-wiadał o poliWoi.' tia J~omunisty~zna domaga się kracji Francusb Partia Komuni 
czypospolitej Polsl<iej l11ianowal nych m.')ro.erslwaoeh, dO'kO-\C emoKratyczneJ reforl11.y sysle!11U $tycz~a wzywa do. roz\Vląza.\Ia I 
ob. Juliana Kole podsekretarzem nywany·_h masowo p'rzez żoł- podalk?wego: zape~~lel1la .row, gaułl1st~wsklch bOJowek wOjny 
stanu w M.inisterstwie Finansów I daków amerykański.'Ch na beQ; nowa gl budzeloweJ 1 pOdl1leSle·1 domowej. 

P'remin Cyrankiewicz, wicepremier Minc. marszałek l~o
Iwssowslii i dyrelltor Imi!J "CzęstochOll'l/' inż . Czecll c. ;.c·icz, 
oglądają urząd.?enia. eLektryCZl!o-sti'ro~ć'llicze Zil11l11 erll/OI1 II 0, 

doprowadzające gaz do piecó w marlelw2c'skicIt. 
CAF fot. Baranowsk! 

I 

Ta-k się buduie siłę . 
dobrobyt • 

I 

T rzy doby pracuje już piec martenowski nr l w lllllrocze
snej hucie ,;Częstochowa" i wytwarza stal na buuolI'ę no 

wych gmachów fabrycznych, domów mieszkalnych,. ma szyn, i~O 
stów i linii kolejowych. Trzy cloby minęły od ChWIli uruchOI11Ie
r,ia produkcji w pierwszy m, nowym; wielkim zaklad zie prze l1lY' 
slowym, przewidzianym rlanelll 6-letnilll. 
Wyhudowanie nowoczesnej stalowni w najbliższym s0.s iedz\wie 
starej huty "RakóW" narzuca wprost porown3nia. Kapitalbci bu 
dowali SW::Jją hutę 5 lat, my wznieś l iśmy swoją w niespelnl 
dwa lata. Huta "Raków" otoczona była niesłychanie prymilyw 
nymi, wprost nędzarskimi zab udowaniaini l11ieszkalllYl11i dla ro 
botników, w sąsiedztwie naszej sta lowni powstaje piękne osie
dle mieszkaniowe dla 40 tys. ludzi. Hub "Raków" produkowali' 
110 tys. ton stali rocznie, i przez 50 lat slYego istni~nia nie po
większyła swojej zdolności produkcyjnej ani o jedną. tonę, na
sza stalownia da przel rok 360 tys. ton stali i IV ci i]gU 3 --4 
lat podniesie SW'i! zdolność wytwórczą do J.IIO tys ton, tj. b,= 
dzie produkować clokładni e tyle, ile IV r. 1936 wyhva rzaly 
wszystkie huty będące wówczas w Polsce w ruchu. ' 

O ogromie trudu. jaki \vlożono w Częstochow ę, św iad czy ch?Ć 
by kilka cyfr: 100 tys. m ~eść. wykopów, około 10 tys. 111 szes6. 
żelbetonu, 5 tys. ton zl11ontowanych -konstr ukcji. 600 t0 11 ciosko
nałych pod wzg l ędem tech nicznym suwnic. Cyfry te dają wy. 
chrażenie o olhrzymich ilościach materiałów, jak ie pochłonęła 
llUdowa częstochowskiej stalowni oraz o wielkim naidacl zie pra
cy, jaką musieli wykonać ofiarni budowniczowie tego II S(18 Ilia· 
lego obiektu oraz konstruktorzy. technicy i robotnicy !icwycn 
zakładów przemysiowych, zaopatrują.cycll hudujący się kombi· 
nat hutniczy. 
Jednakże radość i patrioly.:zna duma ze wzbogacen i3 nas~eJ 

I'uspo,i:ii'ki lIai'odow ej o 360 ty~. ton st~li rocz~i e, z ado" 'o lem~, 
że huta ruszyla o 40 dm I',;czesmej; 1HZ przeWidy wał pl ?n. llll 

powinna nam przeslaniać faktu, że wielkie dzielo dokonane VI 
Częstochowie stanowi tylko cząstkę i to stosunkowo niell'ielką, 
gigantycznego wysiłku inwestycyjnego;' podjętego przez naród 
polski. 

Sila naszego patlslwa bowiel11, jego potęga gospodarcza, pod 
stawy ustroju socjalistycznego \'! naszym kra ju i dobiObyt na 
rodu polskiego wykuwa się dziś na placach budowy 295 \I:(·!
kich, 727 średnich i wielkiej ił ości mniejszych obiekló\'.. l -
dla pomniejszenia skali osiągnięć częstochowskich, l ec~ d:n Y.I' 

kazania ogromu naszego wysiłku i tego co osiągni e l1l Y ji.!::-,·o, 
za rok, dwa lub trzy, .przytoczymy parę danych o zużyciu ma-
teriałów w roku 1951 na budowach przemysłowych c2ł e~1.l 
kraju: 180 tys. ton wyrobów hutniczych, ponad pó ł l11i-
liona m sześć. drewna, 1500 km kabli elektrycznych, 6 milj. ton 
kruszywa budowlanego, 600 milj. szt. cegieł, tj, poi owa produ k 
cji polskiej z r.1934 i 700 tys. ton cementu, czy li taką ilość, jl 
ką w r. 1934 wytworzyly wszystkie polskie cemeutownie .. 

Przy produkcji tych materi~lów , które wypełnil)i.oy kilkanaś· 
cie tysięcy 50-wagonowych pociągów towarowych, oraz przy u· 
życiu tycI! materi~łów lub ich montażu na placach budowy pra
cuje blisko milion lud zi, czyli przeszło piijta część ogóluzatru 
dnionych w gospodar.:e socj~listyczi1ej. Milion bezpośrednich 
budowniczych w oparciu o pracę całego narodu wznosi z wie' 
kowego zacofania nową. Polskę, zl11ienia oblicze naszego lua 
ju i pracuje, by "rósł żelbetonem socjalizm". 

Skierowanie miliona ludzi i przeznaczenie 1/4 c~j,;go .dochodu 
narodowego na rozbudowę nasz,"go aparatu produkcyjnego na 
budowanie nowych fabryk i zakł"dów pracy oto miara naszego 
wysiłku podjętego dla \vzniesienia silnej i zamoż nej Polski 
Wysiłek ten jest na mi arę lrudności, jakie mal11y do pokona
nia w dziele zbudowani~ ponad tysiąca wie lkich i średn I ch o· 
biektów i zagospodarowania na nowo Polski jako kraju wielki e 
r;;o i ciężkiego przemysłu . ocrudności te to nie tylko trudności 
samego procesu tak ogromnego budownictwa. 

Trudności te są pogłębione przez dysproporcję, jaka powslał a 
między potężnym rozwojel11 socjalislyczneg·o. przel11yslu. a P?wo! 
niejszym wzrostem produkcji przeważających na naszej WSI .go 
spodarstw indywidu alnych, które nie mogą nadążyć z~ szybki m 
wzrostem zapo.trzcbolVania na mięso, nabiał, maslo l lI111e ar· 
tvkuły rolnicże - dla rosnącej dynamicznie ilo ści zatrud nio. 
nych w miastach. A droga do usunięcia tych trudnośc .i to zno
wuż przyspieszenie robót inwestycyjnych, szybsza budowa ~a. 
bryk, maszyn ~rolniczych i nawozów sztucznych. dla IVzmOCllle· 
nia is tniejącychspćldzi el ni produkcyjnych. podnoszenia pro
dukcji towiJrowej PGR-ów i d!~ udzielenia pomocy gospodar. 
~tw()rn biednYI11 i i; red nilT.. 

imperialiści allleryka !~scy sta rują się s;lolęgOlVaĆ f rozsze
rzyć nasze trudności stosu j ąc wobec Polski blokadę gospoda r
ną. Do tego sal11ego celu dążą ró'.vnież wrogowie wewnętrzn ! I 

chcą. c drl)gą dywersji , szpiegostwa , szen:enia ala,mislycZl1ycn 
pogłosek i spekulacji z"ham0wać tel11po naszego budo\vnictwa. 

Jednakże naród pol sld zdaje sobie doskonale sprawę z tego, 
że utrzymanie i pr7.yspi esu'r. ie tempa naszego rozwojl! gospo
darczego jest jedyn i! j ni e'l,8wodna drogą cło dobrobytu. ~il y 
Polski i utrwaleni a OOk'ljU. i nicfloc!legloSci. Dlatego zdccydowa 
ny jest w ilnię Illi! ości ojcz\"Zny i oddania s[JI"31\ie pol,oi u i 50-

cjaliz1llu oli~rnQ, wvd8jn~ Pi'aCą, doskonaleni em syslemu oszczę . 
dnośc.iowego i golowości') do wyrzeczerl prz ela mać wsze lkie 
t rudności l wz nos ie: ws paniały , potężny gmach nowcj PolskI 
fak, jak. robii y lo l~i\)g i sla!owni częsiocho\i/sk iej . I;tóre iowa
;zysz. BIerut ~ostawIl 'zap,rzyklad całej milionowej rzeszy bu
dowlllczych wlełklch ' oblektow planu 6-1etniego. J. F. Ch. . 
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Naród wioski odrzucił 
politykę paktu atlantyckiego 

Dalsze wyniki wyborów we Włoszech 

Ukarania winnych aresztowania i pObicia J. OIszowskiego 
doma' g' a s.-.. rząd RP ~:~~~as~~ałof~~n::~j 

. ' 'f w WaTlSzawie, że niektórzy z.~ 
_RZYM. Dalsze wyniki wybo· 

ro.w ?o rad gminnych i rad pro· 
v.-mcJonalnych, które odbyly się 
10 czer";"ca rb., przedstawiają się 
następuJąco: 

W stolicach 29 prowincji chrzc 
ścija;'Jska demokracja straci/a 
!iOO tys. głosów w porównaniu 

z r. 1948, natomiast partie leo 
wicowe uzyskały przeszło 40 
tys. głosów więcej, niż w r. 1948, 
Zasługuje na uwagę okoliczność, 
że na 29 stolic prowincji padie 
le""icowe zdobyly w 20 stolicach 
więcej głosów niż chrześcijań· 
ska demokracj a. 

y.; stolicach 29 prowincji, w 
ktorycn wybory odbyły się 10 
czerwca, partie lewicowe otrzy· 
mały 779,775 głosów (w 1948 
roku 739.870), chrzescij aiJska de 
mokracja -- 597,116 '(799,606), 
saragato\\'cy 127.000 (176.000), 
monarchiści 24.000 (21.000), ne
of aszyści 108.000 (35.000), repu
blikilnie 26,000 (45.000), libera· 
łowie wraz z pokrev.:nymi ugru· 
powaniami - ł03.000. 

Dzięki antyd'emokralycznej Ol" 

dynacj i wyborczej chrześcij a(Jska 
demokracja wraz z innymi re· 
akcyjnymi ugrupowaniami zdo
była wiekszość mandatów w 15 
stolicach prowincji. W jakim 
stopniu ordynacja wyborcza wy
paczała wołę wyborców, można 
się przekonać na przykładzie wy 
ników wyborów w Turynie. W 

mieście tym partie lewicowe o· 
trzymały przeszlo 180 tys. glo
sow, a ehrześeijaJ'lSka demokra
cja - ł48,000 glosów. Mimo to 
chrzE'ścij 31'Iska demokracj a kon
lroluje w tym mieście 75 proc. 
mandalów, 
Powyższa 

dynie stolic 
ki wvhorów 
scowościach 
5CIOWO. 

analiza dotyczy je-
29 prowincji. Wyni
w mniejszycb miej· 
są znane tylko czę-

* 
RZYM. Ministerstwo Sprav, 

Wewnętrwych, ogłosiło wyniki 
wyborów uo rad prowincjonal
nych,' które odbyły się 10 czerw
ca w 30 prowinc}~ch włoskich, 
jednocześnie %: wyborami do rad 
g'lllinnych. 

W wyboraCh do rad prowincjo
nalnych oddano ogólem głosóv,; 
ważnych: - 6,,)62,981. 

Partie lewicowe uzyskały 
2,530,153 p-!osy (38,5 proc.) i 345 
mandatów w radach prowincjo
nalnych(na ogolną liczbę 849 
mandatów). Komuniści otrzyma
li 1.529.423 glosy i 207 manda
tów, socjaliści - 849.699 głosów 
i 1/3 man,datów i niezależna [e· 
wica 15/.031 głosów i 25 m n· 
datów. 

Partia chrześcijańsko-demokra 
tyczna otrzymała -- 2.351.018 
glosów (35,9 proc.) i 399 man
datów. Prawicowi socjaliści o
trzymali 537.415 glosów i 41j. 

mandaty. 

wspomnianych 59 obywale1~ 
Odpowiedź: Polski na notę francuskq pcxl&kich zosl,ali skat'o.wam 

WARSZAWA. W dniu 14 bm. ambasada RP w Paryżu prze- .leżeli wszystkie te szc.zegó- przerz pOlicję francuską, ze 0-
slala francuskiemu Ministerstwu Spraw Zagranicznych odpo- ly nie 7Jlla,lazły się odnośnego bywatel pol~i Molenda Z?S,lał 
wiedź na notę rządu francuskiego w sprawie aresztowania i po- dnia w prasie po.J.sk'iej, to sta- przy~u;t?' łarl'Cuchem do SC"l'a-

. l' l . d"""· . dlatego że ny, ze l'l'lnym P01alkom zalkulo bicia w Paryżu przewodniczącego Polskiego Związku Temsowe- o saę .0 Wl ~'""'nte ...' '. k 'dany :'e podczas re 
go - ob. J. Olszowsldego. CzY'te1,rrncy polscy znall .luz naJ [ l ~e. w. aJ. ,'- " . b r 

i,stottniejsze szczegóły trakto WltzJ]ll Il'lSZCZ10r:-0. m~ble l ~o }
Poniżej podajemy treść tej ni-s-owyoh mdslrzostwach F'raQ1- wanda ,Ols7Jowskiego z opu- tek !:'oloak?w l ze ''! .drod,ze dl) 

odpowtiedJZJi: cji. Jj]!ikOW~ej poprzednio noty groU1Cy NRD pol!cJ~ franou-
Amba&aDor RP w Paryżu Wsopomd1lian.a nota franou- protestacyj-nej am:basady w lej ska za·chowywała SIę l~OOf 

przesyła Mionistersl,wu Spraw skiego MSZ z dnia 6 czerwca. eskortowanych obywate l po,-
. zd' spraWIe. S""l'~h w sposo"b u,l'agaJ' "cy Zagranic7J!lych ,vyra'ly sza- 1951 r. WYIlaiU równiez 'ZlI- .... ~ . '> 

cuWlw i ~bwierdza]'ąc od- wienie, że p. Olszo'wlSki pr.z:y- 2 F,ra,ncuSik'ie NlinliSlersLWO wm:elkliun za.sadom hu.mani~a-
:,'v 'Sipraw Zagranicznych 

biół' noty Ministerstwa z dnia glądal się tyJkozawodom, a b d 
"195 I nl'e brał w n,i,~h U'-'-I·a"". Z"'-'- S bwierd'l8 , że. nota am as ,a, . ~ ci czerwca 1 r., ma z·aszozy ·.v Uh ~'U UILJ.l 

I . d l "~O wl'~~ie t~ słuz'yc' m.a J'.~,,~ =e- RP w sprawie aresztowanIa l na po eceme rzą 'U po Si",lego ~.- .v """"" .~ Ol k' e'Z 
'k ' komy dowód" że p. Olszewski pobicia p. S'zows lE'gO prz zakomurHi O'wać co następuJe: polJiaję francuską sianowi "ja-

1 Notą z dnia 1 CZ€-rwca 1951 nie był jakoby zaproszony ,"", ,~' w 
Przez Fa:anouSJką FederacJ'ę Te "d",yr,a,.we prz€!'",ręcen!e p1'8-nJlku amjoosada RP zapro-

testowała P'I1Zeciwko bezpraw- nisową· Dla wYjaśnienia i tej W swoich S'tosunkach z rzą
nemu ares':mc>waniu i ł:trutal- rówmez slp:rawy ambasa,da dem francuS'kiml rząd polski 
nemu pobioiiU przez polJioję RP ma zaezczyt prosić, aby M'i od przeszło 2 lat mógł skon
franous!ką pr;zybyłego do Pa- nisterstwo Spra'w Zagrandoz- stalOwać, że gdy władze poli
ryża na tenisowe mistrzoSltIwa nych zJbadaŁo, w jakim cUlsie cyjne francuskie pozwalają 50 
granaji przevvodniczą'cego Pol przed rozpoczęciem zawodów bie na n'iespotykane w cywi
skiego Zwiąvku Tenisowego p. Olsrowski otrzymał wizt; l" h k . h tępowa 

w konsu.lacie :liranouskirn w liWwanyo 'raJac pos 
p. Jel1Zego OlSlzowsk!iego. nie wobec urzędników pol-

Zurychu. Ambasada RP sk,jch lub innych obywateli 
stwierdza, że w konsulacie tym polskich we Franojli, a rząd 
pod rÓŻll1y;mi pretekstami zwIe polski bierze swych ab}"W18,teli 
kano z wydaniem wizy p. 01-

w olb:ronę - władże froncuS
s zowskii emu, a wydano mu kie zawsze twierdzą, że poda
ją dopiero w chwili, 'gdy nie ne przez stronę palską' fakty 
t1"!i>.głon już zdążyć na rozpo- sLan.owią "jaskra,we. prze'kTę
częcie zawod6w w Pary:bu. Z 

cenie prawdy" lub leż popro
chwHą 2igli=en!ia się p. 01- stu uchylają się od odpowie-

. s:zowsldego na korty tenisowe dzi. . Te'go rOdzaju pCrslępOW'3 
Roland Garl'OS w Pary:ŻJu, na- nie poNvji fra,ncuskie<j st.ało 
zwisko jego było już skreś'lo- się systemem pokrywanym' j 

ne z listy zawod.'1ików ze usprawied1rl.wioanym, przez fran 
wz,ględu na spóźnione :P11Z)"by 

ryzrrJiU. 

Interwenci anglo-amerykańscy W, Korei 

W swej odpowiedzi francu
skie Ministerstwo Spraw Za
graniozmych, odr:wcając 1)ro
test i gołostownie zaprzeczając 
pod.anym przez ambasadę :.RP 
fakt,om,' użyło takich wY'b<ie
gów, jak np. twierdzen:ie, że 
"F;rancuska Federacja Teniso
wa nie pDdjęła inicjaŁ)"wy za
pri'oszenia do PaiI'Yu p. 01520-
\vskiego. Na wniosek Pol
skiego Związku Tenisowego 
poprzest>ała ona na udzieleniu 
popa.rcia u kompelentnych 
władz o wilZę dla Ulill1teresQ
WaJI1ego wniosku. 

Gd)"by . JM.'lierd:zenie to odpo
wiadało DaJWet falktycZJnemu 
stan~-i rzeczy, to należy u
ZIJlać W. zdumiewającą a'rgu
mentację, z której wynika, 
że nieza:proszonego oficjalnie 
dzri.ałacz.a sPQrtowego policja 
francuska może beZJkaornie a
resztować, a nastąpnie bru
talnie traktować i b-ić. Jeśli 
not>a ambasady RP wspom<l1!ia 
la o faikcie zaproszel1'ia p. 01-
sl'owskiego do FI1ancji, to je
dynie dlatego, że w nortnal
nych wail'U!likach zaproszony 
cudzoziemiec poVv11nien był 
się spotkać nie tylIDo z kurtu
azyjny:m' ~ral~owaniem, ale 
nawet z opieką ze s~rony Iran 
cuskiej, 

oie. cuskJie MSZ. 
""isane załatwienie spr,awy I lak np, nOlą Sową z 29li~ 
v~ stopada 1949 r. oraz notą z 30 

wizy dla p. Ols'WWSkiego nie lisiopada tegoż roku polsMe 

Głośnymi s~ły. się równliei 
wyjątkowo akrutne meiody 
pcll~cjli fraucuS'kliej, użyte w 
stosunku do wicekonsula RP 
w IJiil1€ Szczerbiń.,kiego, któ
rego ZJawlec:rono nocą do lasu, 
gdLrie policjoa usiłując wymu
sić na nli:m złożenie zeznań du 
siła gO' krawa tem, grożąc roz
sirrzelaniem i utopieniem, spy
chając go do rzeki. We wszy
stkich tych i Innych wypad
kach rząd po'ls'ki !'{)za katego
rycznymi pr:oteslami stanow
czo domagał się śledztwa, Ulka 
ran:ia winnych i zadośćuczy
nienia dla tych ofia.r pOlicji 
:fIranooskliej, I1zą.d iorancuSiki al 
bo goło.sLOlW'I1ie zaprzeczał fak 
tum, a!~bo uchyl'ał się od odpo 
wied'li bez należytego zbada
nia faktów i pr,zeproWl3dzenia 
śledztwa. W tych warunkach 
nząd poJ:s!kli nie może nie u
mać, że no~ frl1lneU!skie-go 
MSZ z d!1lia 6 czerwca 1951 r. 
stanowi dals.zy ciąg tej takty. 
ki l-:ządu francuskiego. 
Rząd polski stwierdza, że 

trakbowantie p. OWL{),ws'ldegD 
byJoo wY'I'azem antypolskiej, na 
ruszającej ZJasady pokojowego 
współżycia między narcdi)ml 
poIli tyki rządu francuskiego, 
pouega.jącej m. in. na s~ViTarz:G,
niu napięcia w stosunkach \:01 
,,'ko - francuskich pTZez bru~ 
lalne prześladowanie po':sbch 
obywa'tek 

sloczyli się na dno zezwierzęcenia 
BERLIN. W Berlinie odby13 

$ię konferencja prasowa. na któ
rej członkinie komisji Międzyna
rodo\yej Demokratycznej Federa
cjiKobiet po powrocie z Korei 
przedstawiły reprezentantom pra 
sy niemieckiej i korespondentom 
zagranicznym zebrane w Korei 
maleriały. . 

Przewodnicząca komisji 
~1DFK, pani Nora Rodd (Kana· 
da) odczytała ośv,'iadczenie Iw
misji. które stwierdza. że na pod 
stawie bezpośrednich o})'Serwacji 
poczynionych w Korei, członkinie 
komisji dosz,y do następujących 
v.inioskÓw. 

Naród koreański ulega syste
matycznej, nieludzkiej zagładzie 
przez interwentów ameryl<ań· 
skieh. 

której nie ocalało ani jedno osie 
dl~(, ani jeden dom, 
~j podstawie naszych obser· 

wacji - oświadczyia Nora Rodd 
~ doslliśmy do przekonania, że 
podobną barbarzyflską wojnę 
przeciwko narodowi koreallskie· 
mu prowadzić mogą jedynie lu· 
dzie, którzy stoczyli się na dno 
zezwierzęcenia. Komisja s!\\-ier· 
dziła w Korei, że jeżeli nie ud3 
się zapobiec nowej wojnie świa· 
lowej, to ludzkość cała sŁanie \\! 

obliczu niewypowiedzianych mę
czarni i nieszczęść. Dlatego tE~;i; 
wzywamy wszystkich ludzi milu 
jących pokój i życie, by z całą 
siłą domagali się zawarcia Paktu 
Pokoju między pięciu wielkimi 
mocarstwami. . 

Ludobójstwo popełniane 'jest ,Ulica Sucha w Warszawie 
na narodzie koreallskim' drogą • 

jesol 7Jres2ilą wypadkiiem odo- ~1iniste,rstwo Spraw Z.agran:i<JZ 
sobn'i011ym, bowiem odmawia nyeh zawiadomiio ambasadę 
nie w~z lub wy-c!awanie ich pol fQ'ancuską w Warszawie, o 
skim uczestnikom imprez spor tym, że liczni obyw3tele pol-
towych, kulLuralnych lub na 
ukowych, Odbywających się scy p·o _wydaleniu ich z Fran-

cji .złożyli w l'()]~ce formalne 
We F,rancji, po r02ioozęciu zeznania o nieludzkim pobi~ 
tych imprez, a nawet po ich 

ciu i mallreroV,:":l.iu ich przez zakończeniu, stalo się co-
poLicję f! wcuską. W3ród 0-

codzienną praiklyką władz 
fraJI1oosh"ich. sób ma'llr:;!c""anych były -ró

wnież kotil2,ly. 
Dalej nota francusk~ego \!i- \V no;,.;;h tych polskie Mi-

nisJt€ll'Stwa Spraw ZagTanicz- noislers!wo S"P'raw Zag'fani
nych z dni.a 6 czerwca 19'51 r. cznych p-odałodo wiadorności 
s twii€ll'dza , że fakty podane w ambasady francuskiej w War
necie ambasad v RP ndezu'Deł-

szawie zeznania szeregu oby
nie poikJry'wają slię z Iym, co p, waleI.i p,olskoich, z klóTych to 
OlszoWlSiki powiedział na od- zeznań wynikało, że redaktw: 
b)"tej przez niego po powrocie naczelny "Gazety Polskiej" w 
do Wl3II'Szawy konferencj:i pra Pa:ry±u p. Kowalski zoslał pa_ 
sowej. Amlbasada RP ndemo-- bity przez agentów polioji, że 
że Wllllać za. dowód na okolrioz
ność dobrego tral,,\:owIania p. p. F,ranci,k, górn,jk z za,wodu, 
01sz:owskiego przez pQlicjtj Zios1ał pobity podczas przesł'U
fra'rlOllSlką faktu, . że rzekomo chiw8111d.a, że p. Badura, gór-

nik, ZI!l1f1lS7JOIly był po,dczas 
nie WS(pomni'ał on, jak chce przesłuchiwan'ia do podnie.sie-
~wrier:da;ić francuskie MSZ, o 
bDutaJnych metodach policjij" nda rąk i poros.taw.a·nia w ; tej 

Rząd p01.ski, odrzuc8 iQc 
twierdzenia noty francuskie 
go MSZ z d~1'ia 6 czerwca 1851 
r" dOl1lliga się po:lOvvi:Jie 
wszczęc'i,a no.tychmi3'S-t:uwegil 
śledztwo woblCc winnych bez 
prawnego aresZ!towania i pD· 
bicia p. Olszowskiego, ukara
nia ich OTarz UlkOinu-uikowa,nia 
wynÓ!kÓ'W leg.o ŚiledZtJw8. 
Jednocześnie rząd polski za

strzega sobie raz jeszcze p)-a
wo Z3Jdośćuczynienia za szko. 
dy materialne. i krzywdy mo· 
ralne, w)'lr.z:ą<l:zxme obywa· 
le10wi pOils'kierrlU p. Jerzemu 
01s:VOI"v' .. ~iemru p;rze:z Lrancus
kie władze policyjne. systematycznego niszczenia za- - ulicą im. L. Krzywickiego 

pasów środków żywnościowych, WARSZAWA_ Pragnąc uczcić 
fabryk, pół i płantacji, drogą pl" pamięć wybitnego przedstawicie 
nowego niszczenia koreańskich la nauki polskiej Ludwika Krzy· 
miast i wsi oraz stosowania prze wiekiego, Prezydium Rady Naro 
ciwko betbronnym kobietom i dowej w m. si. Warszawie, na po 
dzieciom najb,ardziej nieludzkich siedzeniu w dniu 12. 6. 51 r. u
środków niszczycielskich, jak np: chwaliło przemianować w związ 
bomb rozpryskowych i napal mo· ku z dziesiątą roczniCą jego 
\\"ych. śmierci ul. Suchą, na ul. im. Lu 

Stan falk tyczny jednak był 
inny, n'iż USiłuje to przedsta
wić w swej nocie francuskie 
MSZ. Forma1ne zaproszenie, 
wysŁosowa,ne przez Elrancuslką 
Federaoję Tenl1sową w dniu 12 
kwietltliiJa 1951 r., pot,wderozone 
pismem tejże Federaoji z dnia 
16 maja 1951 r. dosta1eoznie 
jasno udowadl1!iają, w jakńrrn 
charakterze Olswv..-ski po
jechał do PaGŻ8-. Dla wpeł
nej jednak j,a,sności ambasada 
RP załąoc0l egzemplirz ofticjl3l
nago programu, w którym 
nazwisko p. OlszowSIkiego fi
guruje wśród nazwisk 2J3wod

nj!ków, biorących m:lział w te-

który,ch padł of1iara. Am'bas.a- pozycji. . 
da IW 1J3{Pewnić możejednaik, Notą z dnia 11 wl'Ze- Działal1ia wojenne 

w Korei 

Na terytorium Korei, czaso\vo ówika Krzywickiego. 

że na konferenCji praS'owej w ŚII1ia 1950 r. polskie Mill1is1er~ 
Wa=aW!ie pI1zed9taWiciele Sitwo Spraw Zagll'aTi~0ZJnych 

prasy polsk;iej mieli .TIożność zakomiUII11ikowało .ambasad@e PEKIN. Jak donoszą z Phenia 
jak najddkłardnliejSiZego IUltp'O- francuskiej w Warsr.rowie o a- nu, dowództwo naczelne kora 11-
mania się, z metodamii pdlJiojJ r~Mlln!i:u 59 .~ywałe1i p-01- skiej armii ludowej podaje IV ko 

okupowanym przez wojska ame· _-----------....,;------------~-----------------------.----------------------------------""" 
rykaI1sko-angielskie, dziesiątki 

franOUSlktiEl,J, zastO'SIOwanyml1 skich we FiI'aUC]l, a da:lsza no- munikacie z 13 czerwca. że od 
wobec ~ezesa Polskiego Zwią ta z 'dn.,~a. 14 WTzeŚlI1ia tegOOl,dZiałY armii ludowej w 'ścisłym 
liku Temsowego. roku MIn1Stemlwo Spraw Za- v!spółdziałaniu z ochotnikami 

chillskimi odpierają skutecznie 
na wszystkich fronlach zaciekle 
ataki wojsk inlerwentówamery 
kallsko- angielskich i wojsk- Ii
synmanowskich, kontynuując za 
cięte walki na terytorium na pół 
noc od 38 równoleżnika. . 

tysięcy niewinnych KoreaiJczy· 
ków wymordowanych zoslało bez 
śledztwa i sądów. Ta masowa za 
głada niewinnej ludności prze· 
ściga w swej zbrodniczości krwa 
we wyczyny hitlerowskiego fa· 
szyzmu. 

Komisja doszla do jednomyśl· 
nego wniósku, że odpowiedzial· 
ność za wszystkie zbrodnie, po· 
pełnione przez żołnierzy i ofice
rów amervkaflskich \V Korei, spa 
dana geńerala Mac ArtlIura, ge
nerała Ridgway'a i rządy tych 
krajów. które wyrazily zgodę na 
prowadzenie wojny w Korei. 

Komisja Uważa, że wszyscy ri, 
~tórxch wina za popełnione. IV 

Korei zbrodnie zostanie dOWie, 
cłziona- powinni być uznani za 
zbrOdniarzy wojennych i ponieść 
zasł.użoną karę według postano· 
wienia zawartego w deklaracji 
sojuszników z 1943 r. 

Komisja A-1DFJ(zwraca się do 
wszystkich narodów świata,za· 
pelem, abyuczynily wszystko; 
by położyć kres wojnie i wyco~ac 
v:szystkie wojska interwencyjne 
z Korei. 

Nora Róctd opowiedziala na· 
i!rlępnie dziennikarzom o S7,cze· 
gółach tysiąckilometrowej pod· 
róży komisji po spusloszonycn 
terenach Korei, o widoku małych 
dzieci' przy zwłoknch rozstrzela· 
nych lub spalonych malek, o set 
kad1kilometrach przestrzeni, na 

porażkę w ostatnich wybo N aród zatwierdził wy· 
rok wydany na chrze

ścijańską demokrację i in
ne partie rządowe. Cios 
wymierzony tv chrześcijalI 
ską .demokrację przez na-

Wyrok narodu włoskiego 
rach . . Głosowaniem swym 
lud włoski zażądał rady
kat/iel zmiany polityki,za
żądał' zerwania z polity' 

ród jest potężny. Pozycje zdobyte przez 
chadecję w 1948, roku załamały się w 
setkach wsi i miast, a siły ludowe po
sunęły się o wielki krok napr~ód ---:
w tych słowach dziennik w{oskl "Um
ta" - centralny organ Komunistycznej 
Partii Wioch - ocenia wyniki wy
berów w północnych i środkowych 
Włoszech oraz na Sycylii, Druga tura 
<;.;yborriwodbędzie się na jesieni i obej
mie mieszkańców WIoch południowych. 

Wszędzie zwolennicy imperialistycz
Yiego i zamerykanizowanego rządu u· 
tracili poważną liczbę głosów. N,a Sy-. 
eylii stracili okolo 400 tys. głosowo W' 
półnOCnych Włoszech straty ich wyra· 
żają się cyfrą około l miliona 200 ty: 
siecy glosó~). 

"Jednym słowem - proameryka/i~ki 
blok rządowy grupujący _ cha~ek?w. 
prawicowych socjalistow, ltberałow./ re 
publikanów utracił ponad 2 nU/lOny 
głosów w porównaniu z wyboranu z 
1948 roku. 

Amerykaliscy imperialiści i chadeccy 
,"'ykonawcy ich polityki dużą wagr 
przywiązywali do wyborów we. Wło
szech. Wszelkich dołożyli wysilkow, by 
c}ybory włoskie wykazywały, że Wa
szyngton może liczyć na wioską pie.clw 
tr atlantycką, że naród włoski pople([; 
clwdecką polilykf! przeksztalcanw 

W'loch, w jedną z baz agresji dla a
merykańskiego imperializmu. Liczyli, 
że pomoc Watykanu, że głos kardyna· 
/(jw i biskupów włoskich wywrze odpo
'ihieJni wpływ na wynik wyborów. Li
czyli, że policja włoska będzie miala 
nrt tyle daru, "przekonywania", by sklo 
nić Włochów do głosowania na partie 
rządowe. 
Można sobie wyobrazić wściekłość 

chadeków i ich mocodawców, gdy si~ 
okazało, że wszystkie tak misterne przy 
gotowania okazały się ~ezskutecz,!e, 

Naród włoski postawtl sprawę jasno. 
Nie udzielił swego poparcia polityce 
atlantyckiej, powiedział "nie" polityce 
wprzęgania Włoch w rydwan amery' 
/łańskiej polityki wojny. 

W ciąż pogłębiająca się nędza ludu 
1t!łoskiego, strzały oddawane przez po
ticjęchadecką do strajk.ują~ych. rob.ot
ników i walczącycll o ZIemIe. ch!npow; 
wciąganie Włoch do amerykalIsklej wOJ 
ny - oto bilans trzech ostatntch lat, 
który lud wioski mial przed oczyma, 
idąc do urn wyborczych. . 

Wyniki wyborów są wyrop;lel.n ludu 
wioskiego na politykę. z ktorej rodzą 
się podobne bilan.se. Jest to wyrok lW I' 
de Gasperi'ego i juro k!tkę, a zwłas.z- 
CZiJ na prawicową sOCjal-denwkrc:cfę, 
która bodaj."Że najpoważniejszą pomosla 

ką atlantycką. Jasnym 
icst, że ani chadecy, ani saragatowscy 
socjaldemokraci n/e poprowadzą polity
k! zgodnej z interesami ludu włoskie
go. Taką politykę poprowadzić moż~ 
tylko rzqd prawdziwie demokratyczny. 
.,Jedynym rozumnym wyjściem z kata
strofalnej sytuacji, w jakiej znajduje 
się obecnie nasz kraj - powiedział 
tow. Togliatti - sekretarz generalny 
Włoskiej Partii Komunistycznej - wyj
ściem najmniej uciążliwym i trudnym 
dta mas pracujących i dla całego na
rodu. jest ponowne postawienie l1a 
porządku dziennym sprawy dojścia d() 
wladzy mas pracujących oraz stworu 
nic możliwie naj szerszej jedności lu
dzi pracy i całego narodu". 

Chadecy, czując się zagrożeni, zaczy
nają bić pokłony w kierunku włoskich 
faszystów, sądząc, że przy ich pomoct) 
ada im się utrzymać przy władzy, uda 
im się kont!lnUOWać politykę atlan
tycką, 

Tym p/O/wm przeciwstawia się naród 
wioski. Wie on, że przed \fIłochami slol 
alternatywa - pokój albo wojna, wol· 
IlOŚĆ albo ujarzmienie. Jesf on zdecy
dowany wzmóc swe, wysiłki, pog/ębii' 
jedność, by ostatecznie zostały przekr,? 
,~Ione plany oddające go w pacht ame
rykańskim organiza'torom nowej :;c'oj 
ny. II. 

13 cze(wca strzelcy - niszczy 
ciele samolotów nieprzyj aciel. 
skich zestrzelili trzy samoloty 
l'ieprzyjaciela i wzięli do nie
woli majora lotnictwa amerykatl' 
"j<iego. 

'------
Z ostatnie; chmili 

Wyjazd 
polskiej reprezentacjl 

tenisowej do Medlola~[J 
w dniu 15 bm. o godz. 7.45 

odleciala do Mediolanu polska 
reprezentacja tenisowa w skia
dzie:Piątek Józef, Chytrowskl 
Jan i Radzio Jan podl<ierowni. 
clwem przewodniczącego sekcil 
tenisa GKKF - inż. Jerlegc Ol
szowskiego, dla rozegrania spot
kania ćwierćfinałowego o Pu
char Davisa w dn. 17-19 bn;, 

Decyzj a o rozegraniu sootka
nia we Włoszech zapadła w Lon 
dynie w komitecie organizacyj. 
nym strefy europejskiej i sprzecz 
na jest z obowiązującymi prz,;
pis2mi. Tym nie mniej polsb 
drużyna tenisowa wyjeclJala na 
spotkanie niezależnie od :l:Iożo
nego protes-lu. 
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Będziemy walczyć o pokojowy 
sOClalistyczny rozkwit naszei ludo\Nei ojczyzny 

Zjazdy korespondentówroboiniczych i ., chłopskich 

str, 8 

II wojewódzki zjazd k o-
responden lów robo,ni-

51awicieH naszej władzy ludo- upowS'zechniajcie racjonaU-, Kow.a lczyk . \\'sh:az-Li.iąc n: , 
wej . , za'l'oirslwo, wynalazczość: )'.0- t zadania korcsp cC!-,d enl ó\\' 

czych i chłopski{;h z woj. no
znańskiego i zielonogórskiego 
zgromadq;ił ponad 400 osób. 
\ \1 pr ezydium, obok przedsta
wkiel.a KC PZ PB red. Ferdy
rianda Chabera, sekrelarza 
KW PZPR IV Poznan iu Je
rzego Morawskiego, zasiedli 
czoJowi korespondenci z Ma
rią Pu'Chalską i \[arią Okonie-

\\.'1' elu bolniczą, współzavvodniolwo p.rzyt'0czyl on m. in. SlO\\"8 przemawiających . 
p.odkreślało wielkie &aufa'nie, pracy, pokazujcie ludzi pl~- Prezydenla Bieruta: "Im śmoJ€' 
z jakim roboln.icy i chł.opi pra nu 6-lelniego, tępcie sl'kod - lej z \iv ·iększym poczuciem 
cUjący .odnoszą s i ę do kores- n i~ów i w'rogów naszej oj- odp.ow,iedz.ia lno~·c i ;) '~dz i eC'ic wy 

d ' " ' ['zYZ!)" ". konywać swe z,adc:nia., Ivm POI;!' ·enlo·w, Inni przy l acżali - J J 

konkretne, os·iągl1ięcia pro- ""śródogromnego en tu,z:ja- bardziej z<'.s'zczylne będ zie s·ta 
dUkcyjne, jak o wynik rnLer- zrnu uczesłinicy z;jazdu . u- nowisko koresp6ndenla robo 
wencji korespondentów. M. chwa,l'i1i leks'L depeszy do Plre- tniczeg·o i chłopskiego, Iyml 
in. ob. Red;.isz z zakładów im, zydenla RP Bolesława Bieru- wybi1niejsz<'. będz.'ie jego ro a 
J. StaLina opowiedział,że ko- la . w naszym spoJeczeó'sl wie", 

w'Ską na czele. Obu Iym kO'-
respondenbkom, odznaczo-
nym przez Prezydenla RP 
Bolesława Biemta Krzyżami 
Kawa·ler,~kimi OrderuOdlro
dzenia Polski, zgotowano ser 
deczną owację, 

respondenci przyczynili się do "PI1ZY,rzekamy, że CilU.,-:" A Oceny pracy dokonała red. 
zlikwidowania tzw. "Wąskie- b d . nieuslannie n.ad S&adkowska, po.dkreŚ'la.jąc 
go Gardła '" w jednym z dzia- ę Z'Iemy wzrost aktywności ogólu ko-
łów, właściwym wykonan: ,m wy- responden tów. W dyskus.i<i ko 

Ws'ro'd tycznych partii i rządu res'oondenci mówili o s,;voich 
wypowiedzi nie &a- czytamy VI depeszy. Będzie- osiągnięciach i t rudnośC'ia~h 

brakło i glo.5ów krytyki pod my ze wszys-Hdch sil walczyć 
adresem redakcji- gazet. Pod- naszą cod'Z'ienną pracą społe- napolykanych w pracy. P.od-

Z referatów, wygłoszonych kreślano niedos tatec, zny J' esz- Ową i za..,.";"'.A~"ą o p' rzyspie.- kreślali, iż' ŚoCisła wspól'prac.a I 
p~'zez sekretar&a KW PZPR WVUiU'W. b -' ł ' k 

cze ' kontarkt r edakcJ'j z ' kores- szenie goo"'odaJrczego i k1..ll-tu- z paJrt[ą aru'zo uta W1.a oOre-~rorawsk:iego oraz na.czelnego ~lJ 
redaiklol'a "Ga'zety P02';n.ań~ poridentami, brak odpo·wie- ralneg.o l"o.?;woju naszych wo- spondent'OIn należyte wYlpel:-
skiej" Januszewskiego wy- dżi na z.a:pytania iljp. apelo- .iewództw. ' nianie ich zadań, 
nika, że liooba karespanden- wanD. o dalsze rozs:zerzeniesie Uchwala Komilelu Cenlral-
tów na terenie obu wOJ'e- ci kOIrespondentów szcze- '" . 

góln,ie n.awsi oraz o WCll' ą-, negO' naszej paorl11 w spravyue 
Na za1k>ończenie zjazdu 15...111\.l 

przodującym koresponden wód2JLW wNosła od I z]·.azidu ,1""'Cza~' 11""'I'!' DartYJ'~el' """""';e do tel', prany wl·ęks'.ze )· WYF .,la ,"' " "'. cz;ter.()lk!roroie,' a liczba kores- " •• ,,,~ ~ k"" "',_1 t ..... OS tom W\l'ęoz'OIO.O nagrody, 
lic21by kobiet. "Obok pr--"'~- !}l'2ez d'l{ę ~y.u=r{ą, 'o lOr' 

PO'ndent&w M",iSki-ch aż 10" .l.VUv w t,,...,.h "-ZYSbkl',hh któ~~y '" wnictwa pracy kawy kQres- J - ~~ '", ,,~ ----------'------------ --_._._--_. 
k rotnie. Mówcy napiętnowa- d . próbował!i w bewuszny, bj·u- lft h 
~e,~'~.lo?~~n~U:d:~d~~~j ~:~ W;;:d~YiĆ ;,~r:; ~ rok~atYICZdnyspos6b łama~ oona

,- Prezydium PRN i Kierownictwo Robót WOdno-tiijeHoracy.inyc , 
S,m, l.erorzaIl!I.d"'''ik uta'llcl, . W ąZ3. u. DIWą pr.awO<rZąU'n c. 

b'ylyki korespondentów, ;Ła- J~ b k . b- II II .~.i!o d fi • 

pe\Amiając, że pa<l"tia i mąd prac~ W1Imtiśmy się wWl10waćZ w jlll'i w Wasze ws a7Jan18 muszą zerwac' z l!lBrft~ r<~~~'U, · 1.m~, ~~,ri fI uaz usz,nosclą 
ludowy okaże kOTe&poaldentom na w5pll!ldałych koresponden będziemy jeszoze mocn!iej • II łi.!' I iii ił J ~ lin I 'ej 

. II ,l ul tachradzl.eckńch, ws,pół1reda- b~·r-'!Z'l·";'.l· z "'enyd~"a·nie .. --'e- l' . wsze ,ą pomoc w CE!'.r:U a- a U v ti ~ vvv", WVl przystąpiło do akcji me IOracYJ-
IWI'enl'a ;'m 'ch --'"""",m ed.t.l· al' !:,:~ą,'j~. ych." tySI:iące gazet w sWY<111 Jac' w z·yn·J·,e Wll'eliką "'rawdę na . J ' t' ' . l' . d . J·edban. 

" I VU!"'~ ,. ., " 'L- M ... "" ~ '" '" W pierwszej połowie maja na terenie wi e u pOWl<l 'OW na- Ilej, c 10C pOSla aFl zan '!I-

nej pra;cy, szej pa,r~ii - będziemy wa:l- szego województwa rozpoczęto społeczną akcję melioracyj- urządzenia odwadniające, Nie 
Ożywioną dyskusję r07i>OC&ę W podeu.mowanlu dys>lrusji czyć o pookojwy, socjal~styoz- ną, W prawie 300 gromadach woj, rzeszowskiego członko- przystąpiło dlatego, że nie. mial 

la Maria PuchaJlska z z8'lda., pmedstaW'ldel KC PZPR red, ',wie spółdzielni produkcyjnych oraz chłopi gospodarujący kto uświadOmić chłopów tej gro 
d ów przemysłu odzieżowego Chaber podikJreślH ;w.rowt sil ny roz'lw.ni,t nCl!Szej ludowej oj- !ndywidualnie, w ramach czynów melioracyjnych przystąpili mady. ' 
im. Komuny Paryalmej, Z gł~ 1 uAwIi.adom<ieni,a kores~- cZyozi!ly", do oczyszczania i budowy rowów odwadniających, W' planie pracy Prezydium 
bokim wzruszeni«n opowti.e- denJt~ z obu wOjew(xi,ztiW, LUBLIN, W Lu'blin~e od PRN zupełnie pominęlo 
działa ona zebranym o swym Mówdąc o&adaniach kares- był sdę wojewód?;kd z;jaza 100- wypowiedzi chłopów na ze- rownictwo Robót Wodno -Me lio- sprawę melioracji i nic dziwne
pobycie w Belwederze u Pre- poodentów red, Chaber wska- respondentów robotniczych braniach gromadzkich l racyjnych w Mielcu. go, że akcja ta z bral<u czynni-
zydent a Bieruta, o Irlezwylde z,alm. in. na vvielką ich rolE! chłopskich "Zyc.!a L'I.l'bel- masowy udział w czynie melio- Prezydium Powiatowej ~a-' ka koordyn ującego, jakim wi n" 

racy' J'nym j'es t dowod,em, że pra- dy Narodowej w Mielcu ' pra- no być Prezydium · PRN se'rdecznym przyjęciu, jakie- w walce o uprzemyslowienue skiea·o" . Referal o za.da- k . 
." cująca wieś rzeszowska dobrze wie zupełnie ńie interesuje się utknęła na martwym pun cle. 

go dozn.al,i JroreslPOndenci ze- kraju; "PdkażC'ie niewY'IDorzy n'iaoh korespolIlldent,&w wy- rozumie znaczenie konserwacj i sprawą akcji melioracyjnej i A przecież tak być nie pow in_ 
slrony najwyższych przed- stane rezerwy produkcyjne, g~osiłIsek1ratall"z MK PZPR i renowill:ji . !!rządzeń mełiora- rzecz jasna akcja ta nie moze no. S ą W · powiecie mieieckim 

cyjnych, które są głównyml ruszyć z miejsca. takie gminy, jak GawIuszowiće. 
czynnikami podnoszenia jakości W kwietniu została w Miel- czy Miełec - Wi eś, które podj~-
baz paszowych. ClI zwpłillla powiatowa narada ły , bardzo wysokie zobo\\'·iijzimil 
Codziennlenaplywają % ten:- w sprawie akcji melioracyjnej, melioracyjne i riie ma · im kto 

Anatol Ryszczuk 
nu woj, rzeszowskiego coraz to Przybyły na tą naradę wice· pomóc w wykonaniu tych zobo· 
nowe meldunki o osiągnięciach przewodniczący PRr: po kilku wiązaó. . 
chłopów w akcji melior acyjnej. minutach wyszedl: Prezydium PRN do tego stop" , nneobliczeHaczoHlo 

W esela haczowlku. Ho, Ho! błonica okazała $i~ miejscem ró
Spytajcl" o nil 11' najmnl,j-dzin.nym niemniej krwiożercz,go 

l zej wioszczynie rzeszowski,j, a i tchnącego nienawiścią do wol
kazdy wam co~ o n.ich ,opowit!o noś ci Pletrkórii ', i 1 óziówkape; 
Hulali do upadłego, przez (JaJy Icma bandy ~ ks. Gurgacza. 
tydzień, lała się szeroką 8trugą Bo już takim był Haczów. Moc 
wódka, hucznie żenił syna czIJ nym basfioTteln kułactwa. 
If.'ydawal córkę haczowski , bo-
gacz. Przez caly okrągły tydżi8ń.. 'Zaczyna się walka 

Umiał i mógł bawić się kulac
h Haczów przed wojną.. Bo po 
to, by pierwszy lepszy zBocza
rów mógł przyjmować gości -
marzł /la słomianym worku pod 
dzi llraw!J1Il radnem Pietrekczy 
Józia. Służba, którą nazywano 
po imieniu. Nazwisko, ludzill za
pominali, bo komu to było po
trzebne? 

Mówiło się często - zahukane, 
ll /edne województwo. Biedne, to 
ono było, z kurnymi jeszcze cha
tami, bezdomnymi tułaczami-ban 
ciosami, smutno pochylonymi sło
mianymi strzechami pod kwitną
cą wisnią. Tylko o Hctczowie, 
najbogatszej wsi rzeszowskiej, 
grzmiała budząca nienawiść s,ła-

Takim pozostawał. i przez kil
ka lat powojenn.ych.' leS1!cze na 
początku ubiegłego roku padały 
często słowa na zebrani{Jch, kon 
ferencjach, naradach wojewódz
kich: ' 

- Z Haczowem nic się nie da 
zrob ić. To ' kułacka gromada. 

Innym ;ednak życiem żyło już 
cd kilku lat województwo, luCizie 
TJ.Jalczylio śżczęście i wywalczy
li je, przezwyciężali wszystkie 
trudnósci~ Krzepła z miesiąca na 
miesiąc kadra czołowych ludzi 
powiatów i gmin,. miast i wsi -
partia, 

Tow, lurek jest młodym czł~
wiekiem, i kiedy skierowano go 
na stanowisko sekretarza Komi-

,;:a. te tu PO'li;iatowego w Brzozowie 
To byl mocny o.~rodek endecji, _ przyniósł ze sobą to, co .mial 

I:ilkllnaslu oficerów dal Haczów, najlepszego: m!odzie//.czy entu-
20 kułackich synków poszło do zjazm i bezgraniczną '((:iarę:v 
seminarium duchownego. Ba, sluszność . sprawy. 
mialo si~ nawet za sanacji wlas Z jedną rzeczą nie mógl się 
!!{'go sędziego, bo siać bylo na. JiGgodzi(' - .., z Ilsonkcjol/.owal1Un! 
lo. Na tygodniu,;:e wesela, drogie ju.ż obyczajowo okrdleniem fla
szkoiy, bezgraniczne zaufanie ezowa jako "stuprocentowej ku-
,v:.,śród wladz. lackiej gromady". 

Oszolomiony spotykal ten l1a- Czyżby rzecZlj,c'i.~cie? f aklem 
&ZÓw znamienne lata 1944--5, z iest, że opornie szlo z podatkami, 
nienawiścią witał szeroki, swo- 'załumyćc'alasilj na wsi każda 
bodn.y oddech b andosk iego woje- niemal akcja, ze sCCinentowanq 
fl/ództw a. . ;;,'olnoH całego kraju. n.a pozór , jl'dno\cil,l przeciwsta
Ni. trzeba się idęc dzi-xić, że wiano się ~VSzljst;; ieml/, co IW:C'I!. 

. .. 'b d" Faktem jest, fe 27 Iw!akó i.i.' gos-
!da~nte fil lilia II! s~ą na! ar ZieJ podarzyło na olbrzymich, jak na 
perJIVlą bazę osłaWIOna, krwawóll5tosunlli rzesZ01f.'skie, gruntach, 
ban04z ZI/bryda, że sąsiednia la- że kilklldziesifcil/ mniej boga-

O 
Pism'o 

" trwa!'y pokój, 
O demo.kral!ilt ludouJg! 

T,ieoflla.czlw dla liażdeqo alallj
~lJistlJ JłU111JjlU!fJO i ZWia,z/loweqo .1 

Jedynie z powiatu mielecldego Na tym wlaściwie skończy- nla za~iedbalo akcję melioracyj-
tych chłopów n.ie odbiegało da- Wojewódz kie Kierownictwo Ro- lo się zainteresowanie Prezy· ną , że przez półtora miesiąca 
leko od · Iwłacklej "śmietanki". bót Wodno-Melioracyjnych n ie dium PRN akcją konserwacji nie znalazło czasu, by wręczyć 

Byl jednak i inny Haczów, za- otrz y1"l uje dotąd żadnych mel- urządzeń o'dwadniających. nagrodę gromadzie Piątkowiec 
hukany, c!lOdzącyod lat na pas- dU ll i,ów o przebiegu akcj i kon- A przecież' Prezy diu lll PRN za " wyniki w zesz łorocznej me-
ku bogaczy, przyzwyczajony do ser wacji rowów odwadn i aj ących. winno sta le C;WW8Ć n3d prze- liora ~ji . Chlopi Piąlko\Vca do
łaski, do cudzego decydowania Dziwnym się to wydaje, gdyż. biegiem tej akcj i. Należało ta- wiedzieli się z prasy, że otrzy. 
o ich własnym losie. Było 321 w powiecie mieleckim jest bar . żądać oel Rejon o\\'egoKierow - mali nagrodę w postaci rad io
gospodarstw do 2 ha każde, 226 dzo dużo urządzeń melioracyj .. nictwa Robót Wodno-Meliora. odbiornika, ale żadnego pism l 
od 2 do 5hc· nych , które wymagają ci ągłej cyjnych harmonogl' amn prac I ani radioodbiornika nie otrzy-

Od tego trzeba było zacząć - opieki. pomóc gminnym rad olll narodo- mali. Radioodbiornik l eży po-
od przeciwstawienia niekoronowa W' k b' ł . t I wym w rozwiazywaniu trudno· kryty warstwą kurzu w Rejono-
ngm władcom Haczowa olbrzy- 1'0 u u leg' ym powla ,-. " k u _ • d wY'm Kierownictwie, a pismo o 

k kh '1I'b'I'd . sCI\V z wląz,uzprzep ro\\· aze-
miej wię szości tychwszyst fc, mlc eC:1 y Je nym z' pIerw·.., przyznaniu na!!, rod" \V aktach 

, h . t' t· k" j niem akcjl. " ) 
ktorzy niegdyś przyglądali się szyc p~WI~.0;V w ej . ~ 1 CJ. I. \V gmillilch i gl'OlllAcfa ch po- prezydialnych PR\' . 
tbg9dniowym pija/zsiw?"! ze slo; a, w . ro< u . , Ieząc~m znaJ( l1J~ wialu c Illi'eleckiego . odbyly ' s~ę ,Fakt ten mówi za ,siebie. 
mtaneg~ worka w stajnt. Się n,l ~zal) m koncu. wpra wdZ ie zebra lll 3 w ' sprawle Skoro się mówi o zaniedba-

~rzecm.'s!awić - to ~naczy Willę za ten s tan rzeczy po- akcji melioracyjnej, ałe nleby- niach w przeprowadzeniu ak-
WZIąĆ Ich ,!) obronę, pomoc zro-I nosi P rc?:yd ium Pow iatowej Ra· ł y one kontro lowane przez Pre- _ cji melioracyjnej w powiecie 

(Ciąg dalszy na str. 4) dy N~rodowej i Rejonowe Kic· zy(lium PRN. Wiele gromad nie mieleckim, to nie należy po-

Młodzież , 

przed III SWiatowym 

e 

WOJ. rzeszowskiego 
Zlotem Młodych Bojowników o Pokój 

w Berlinie 

minąć również ospałego i bez
dusznego stosunku do tej ak
cji Rejonowego Kierownictwa 
w Mielcu. Kierownictwo to 
otrzymało z wielu gromad 
wykazy podjętych zobowiążań 
przez chłopów wsi mieleckiej, 
Wykazy te starannie spięte I 
włożone w teczkę powędro-

We 'wszystkich mie,i-sc-o- Godnie reprezento- nych i 'kCjlonialnych w ucze5't- waly do akt.., 
w ości ach naszegO' wo- : waHoni na powialowym niczen'iu w zlocie. FU'!1duISZ .A przec i eż Rejonowe Ki erow. 

jewództwa hrwa.ją przygoto- zlocie ' '\\' Przemyślu wolę wa.l na ,ten {;el zbiera s~ę rÓ'\'J'!1IieŻ 11 ictwo ma obowil)zek spor z ą-
wania do III Świ'alowego Z!-o- ki o pokój rnłodz.ieży z te- ?l"LeZ organizowanie <l"~żnych c:zenia hannonogramólV prac ni 
tu iVfl'odych Bojowni'ków o Po- renu swej gminy, lmprez artystycznych l bez- podstawie których będ~ prowa-
kój w Be-rliil'ie. Dla uczczenia Swialowe.go alkoholowych zabaw, clzone robol v melioracvjnp w 

W pow. przemyskim odby- Zlotu' Bojown~!ków o Pokój Koł?, Z\lP w ZURA ~V]CY I g'1:olllad ach. SkO'ro nie . 11,a tych 
lo się już około 100 masówek, oraz Zlolu Powia1towego w GORNEJ prz2zMczylo JUZ na i'3 rmonO OTamÓ\\' to nie m~że 
podczas których ZMP-owcy, Przemyślu, młodzież p oszce:e ktenl cel kwotę 200 Złh· Inne być mo;'v ró\\;ni eż o pomocy 
harcerze, juna'cy "SP" oraZ góllIlych gmin podjęła cały 5ze o a spIeszą za JC przy- . . " . I 

w.jejska mlodzież niezol1"'a- 'reg cennych zobowiązań pro- kładem Wszędzie opraco'Wu technicznej ze strony Rejonowe-
.. . " -. ' . ; . , '. ' - go Kierownictwa. hizowa na, szeroko omawiali dukcyjnych, jak naprawy Je S'lę spec]a,1ne gaze,k'l SCle<n- C" I . 1,(·.. . d'" 

swój udział w Plebis cycie Po- dróg, przepro,wadzenia ire- ne, które obrazować będą :1 0p I,. ' Ol zy po Jęli czyn y 
koju oraz spora wy organ1&acyj montów i u.rządzenria świeti)ic "v'kł,ad mlodz'ieży cał(;Cfo św,ia l ,a me.'loracYJ;le cz ekaJ;! na pomoc 
ne związane z udzbłem w zil.o- i domów ludowych, ulczą- w dzieło waJk i o ulTv;arcnie p o tcrnniczn<.I , ze strony. R~J ()no\\'e · 
de berlińskim . dzenia 'boisk spor.towych, vVY- koj'l.l. (P'-227) ~o I\!ei'O\\ lIl ct\\'3 , \':' F:kl sposo» 

Na. masów'kach Iych .wybr~- (konania Ifóżnych prac ro~nych, Również w po.wiecie gor- 1l1a ,l '! przepro\\ad zlc l~o Jl se r\\a-
no rowmez 218 delegatow, lcto- naprawę Spl-Zętu roln1cz'eg~o lickim mlodzież Pl"zygolowu.ier.~e czy, rcnowar;e r owo\:, od\\'a-
tzy .reprezentowali młodzież i lip, ' się do .godnego ucz'c7.enia ber- IlIJ ] ących . Tego nie ł\la I r.obota 
na odbylym ostalnio Powial,o-ZMP-owcy w BACHORZU l<iils1ciego Zlotu :\1łodych B o- stOI. ~ell stan. rzec7.y musI. ule c 
\ '/J'111 Zlocie 'Illodych HO.iowni- ' po.slanowili oczyścić ze szlamu jown'ików o Pokój . Tak więc Z1l1lan le. Do znl\\'. pozostaje Je
ków w Przemyślu. tamtejszy s·taw i '!.8!prowad z;ić uC'llIll0wie liceum peda,gogicz- S7"cze prawie 1l11eSI~C l. czas ten 

Jeśli idzie o ud~ial mlo- hodowlę Ifylb. Mtodz:ież PGR nego w GOHLICACH postano~ nalezy wykorzysta c na aliCj ę 
dzieży w przyg'otowalliach I NAKŁO post,anowHa przeprQ- \VliJ.i ZJreforffiować samopo- mellOrac)'Jll,l). 
do NarOdowego Plebiscyhl wa'd2lić zlbiórikę złomu, ma1ku- moc ko'leżeńską, zakupić a- PrezydIum PRN po zapo-
Pokoju, to najlepiej z te'go l atu'D' 1 oopa>dków użytko- d<lJp'ler i 'Płyty z pieśniami ma znaniu się z harmonog ramem 
zadania wywiązała. się mło - wych, a 'Uzyskany stąd do- so<wym i, pnenieść 20 lon musi najożyć na g minne ra-
dzież gminy Dubiecko, chód przeznaczyć na fundusz węg11a, ' dy narodowe obowiązek udzie 

WyrM;nili Silę zetempowcy: zlOlo wy. P odczas wielu ma- .'{a zOl'ga.nizowa,n)'ch 'przez lani a pomocy gromadom prze-
'1.1I~~ :ZYSł:AW P'N~] E- I sów.ek .mlodz,Jeż 'Podjęła ZO'bo- za'rząd szJ)wlny ZMP dwóch pl'owadznią cvm roboty melio-
'" rez, ZOFJA :-lU. nZ- wIązanIa przeprowadzenIa masówkach wy:br.a:lo 15 dele- racyj ne, a Rejonowe ~ I(ierow-
WIEDŹ, WIKTOBIA ZA - zbiórek pieniężnych , byw ten I ga lów na powiai owy ZtOI nictwo winno sporząd z ić pla-
TWARNICKA, HOM,\N o-I sposób do:p:omóc swym ]w le- Młodych Bojowników b PO-l ny pracy i zapewn i':, chloporn 
S IADŁY ,l szereg ·innych, gom w k,r·ajach kaJj)i, ta,Hsłycz- kój, (1051) pomoc techniczną, J. Cialitoó 



Str. 4 Nr 164 (628)_ 

o "szmacianych'" kilimach, meblach z trocin 
i sztucznym marmurze 

ludzie ze spółdzielni produkcVi61ycn __________ ~ ______________ --~a __ ~.~I~=~~~C~ 

Wczoraj i d z iś Kurdybaclł' 
U [Ol aeski z trocin i (rzase!;. 

lO rzecz I'lajzupelniej realIJa. 
clego dawianly jabaraiaryjl7c lia 
dania. prowadzone prlez rze· 

szowski Zakład Doslwnakni;j 
Rzemiosla. 'Rzecz lak 531110 refJl 
na. jak kilil11y z pozornie po· 
zbawionych wszelkiej wartości 

--=-= -·-_____ c ________ ~ ____ _ 

Czy mC9ie z trodn, to marzenie ściętej g-Iowy? - R.zecz 
jilsnif . i:c 'tak - odpowie więk5zość zapytanych i. .. nie bę
dzie mia!" racji. Moglibyśmy zadać jeszcze wiele takich pod 
cilWytl i>.vy ch . pytań i wszystkie z pewnością spotkałyby się 
I. ró wnic nklrafną odpowiedzią. zaniechamy więc teg'o egza 
Il'inu i sami czym prędzej pospieszymy z wyjaśnieniem. 

podniesieniem jakości i estetyki 
lI'ypuszc7,anych na rynek arty· 
kulów, choć te - niestety wiele 
jeszcze pozostawiają do"życze. 
nia 

* 

P odro,stkiem jeszcze będąc z.Q· \ \l!i raz .. z powsianiem władz!}. Iii 
czql pracować Stanisław c!U1ć'ej /I'Heniło Stę zycie lakwh 

I\urdybacha przy koniach w' dwc iak, l( I!/'dyb.achc:, zaczę/t praco
rze obszarniczym w Migkiszu wac dlu slClJre t n~ swoim. Daw· 
Starym. Od pierwszych promie· ni (,,'yzljski.:.'ucze t obszarmcy 61 
m słońca do późnej nocy z mio· ciekli ;1"1'02 .? okupante~l, a et, 
tlą i widiami chodził, gnój wy· co zasiali Illusieli oddac ztemlf 

ścinków krav.:ieckich. któl'e już 
wyszły .. z pl'óbówki" można 
je oglądać .. in corporc" Je.~li 
niedo\\'ierzacie poniższemu zdję 
eiu ~. uwierzycie może zapew· 
nieniOI11 tych. którzy zainlereso 
wali się bliżej Ivystaw,!, urfi}.· 

rlzoną d\\i3 lala temu przez bl' 
h1ad Dosk. Rzclll. Owe ,,52ma· 
ciane" kilimy pod względem 
zewnętrznego n'yglądu ani na 
jotę nie ustępują swym czysto 
".-dnianYI1l protOtypom, a za to 
przewyższają je znacznie wy· 
trzyma/ością L dostępnośc.ią. 
Surowcowi, z którego powstaly 
nikt bowiem nie pr7-ypisvwał do 
tvchczas żadnej ceny, a za to 
kilogramami pa)wwai do pieca i 
pus;m~ał z Qyrnem. 

Otóż to: opracowanie metod 
wyzyskania wszelkiego rodia-' 
ju odpadków, a nawet odpad· 
l{ów przemysłowych, 'to zada
nie, jakle obok innych posta
wil przed sobą wydział badań 
ZiI.kladu Doskonalenia Rze
miosła w' Rzeszowie. Dodaj
my Jeszcze, że rzeszowski za-

l kład jest pod tym wzgfędem 
jedynym spośród innych ta
kich zakładów w Polsce, któ
re ograniczają się do pracy 
szkoleniowej i badań teore
tycznych. 
Kilimy - to dopiero Jeden 

przykład na to, że wyrzucane I 
niszczone odpadki mają swą 
i to często pokafną, wartość 
produkcyjną. SIęgnijmy zatem 
do innych przykładów. 

gJ'Oll1 adZi!cy s i ę rod s7,lifierką, i tak duży wkład w walce o osz· 
Ijlóry sldada s i~ \\ 7.nacznej czędność, obniżk~ kOS1.tów wła· 
cZQści I. ziarenel !;i1I·bol·undu. snych prodll!;,ji i upr7.eJllyslo· 
zcic,raJlych przez stal z kamie:lia \\'ienie wojewód,dwa - - które 
szlifierskieg·o. Z tego samego py lo zagadnienie podkreś la się 
łll brnorundo\\cgo. (onywiśL'ic dziś jako pierwszopl anowe przy 
11<J1"~I'('ie OC7.vszcwn,'go / CI,)' każdej okazji - spoly!;." się z 
-'tfi, żel;1I3 i bn!dll). IIIOŻII<I spo lak 111,11\1:1 zainleresow'8l1ielll ze 
rZ;)C\;'.ać I'ównicż delikatne tocz· ,;trony' il.stytllcji, którym sam 
ki den:yslvcwt' ora;> inne na· mógłby pomóc i z. którymi wi
rzędzia s7.lifierskic (io [lrecyzyj· nien jak naj ściślej współpraco· 
Ile: ohróhki.W Z,lidn(j/ie Do· l wać. Mieiscowy Wydział Hand· 
~k(JI:i1!0i1iil .l~zpmj().cla 711313;<1); 111.1 WR:~. zamyka oczy na wszyst 
zasloscwal1le nawet najdroblllcJ kle bralo rynkowe, zamiast prze 

sze skrawki dykty - zrobiono ~ 
nich tanie, higieniczne i prak
tyczne w użyciu bagietki laryn
gołogiczne. Z resztek metalo
wych, które już nie znałazły 
iadneO'o innego zastosowania, 
wykon~ano pomysłowe kieszonko 
we wieszadełka. 

Drobiazgi! - lecz o ile mniej 
dzięki nim marnotrawstwa 

prowadzać s'ystematyczną anall· 
zę rynku i z pomocą Zaklaau Do 
skonalenia Rzemios!a pomyśleć 
nad zaopatrzeniem go warty
kuly zastępcze. Biuro Nadzoru 
Estetyki ProduJ(cji natomia'st, 
zignorowało ofertę Zakładu, wzy 
wającą je do współpracy nad I 

I o ile więcej dzięki nim wygo- Anatol Ryszczuk 
dy w codziennym życiu. , 

"lajkłopotliwszą jednak prze· 
szkodą w pracy badawczej za· 
kładu jest to, że lIierrze',viclzia 
110 żaanycn fuuauszy l1a (a60ra· 
loryjne ·inwestycje. jakkolwiek 
już z końcem przyszłego roku 
wstanie oddany do użytku Za· 
kładu pięknv gma.ch przy ul. 
Lwo',\'skiej, liczący 26 sal wy
kładowych 15 biurowych i labo· 
ratoria. 

I dotychczas zresztą wyposaże
nie laboratorium kompletowane 
było prawie w całości z odre· 
montowanych aparatów I urzą
dzeń, kupionych jako "nic nie 
warty szmelc". 

Na tle tej ,.skomplikowati'ej 
aparatury" wielkie plany i lla 
dzieje wyglądają mOle trochę 
groteskowo, lecz tylko wtedy 
gdy mówią o nich słowa. Ale' 
pierwsze konkretne ich rezul
taty można przecież wziąć do 
ręki, tak jak ten podobny i nie 
spełniający jeszcze warunków 
kawa/ek sztucznej skóry, sprt; 
parowanej z szewskich odpad
.ków, jakich ok. 20 ton (w ska
li ogólnokrajowej) comiesi~cz, 
nie wrzuca się do pieca. Tak 
jak płytę sztucznego marmu
ru, który do złudzenia imituje 
marmur prawdziwy. I wtedy 
wcale nIc 81\ niewczesnym łar 
tem IInl meble z trocłn, anI 
mozaikowe okładziny z wlóc 
ró)\', ani sztuczne perły I wie
le" wiele. innych rzeczy. 

m. n. 

rzucał i czyścił koirskie ogony 
A za tę ciężką pracę otrzymywai 
lak "ho;nq" zapłatę, że nic 
móg{ nawet wyżywić' siL'ej ro· 
dZiny, a o jakiln{ przyodziewlw 
lo nawet mowy nie było. Dziel'; 
; żona l\urdybachy chodziły g/od 
ILe. obdarte i bose. 

Ciężka bez odpoczynku praca 
,dszczyła zdrowie l( urdyuachy. 
Było mil coraz trudniej porusz;ai 
się i pracowa/. Skąpy i tak już 
zarobek mula! ;eszcze bardziej. 
IF chacie zago,~ciln na długo bic 
da i nędza. 

[ tak lata szły, a brzemig trosk 
t biedy pochylało 111/1 coraz bar· 
dzieJ plecy: cpraz bard ziej mala· 
(Ci również iskierka nadZiei zmw 
ny na lepsze, którą w głębi du 
szy mial Kurdybacha. 

Tą iskierką nadziei żył I\urdy· 
bacha, wierzy! że milsi nadef.ść 
czas, że takim jak Oil dworskim 
Jamalombędzie dobrze, a jak 
już nie jemu to jego dzieciom, J 
choć było bardzo źle, to z chłop 
skim uporem powtarzał: będzie 
lepiej. 

Długo musial czekać. Jego ciel 
pliwość wystawiona została na 
jeszcze wi(!kszą próbę. Przyszła 
okupacja, a z nią wi(!ksza bieda 
t nędza. W chacie zapQnowai 
głód. 

Zmiana, na którą czekał Kur· 
dybacha prz!lszła. Przyniosła ją 
na bagnetac/z zwycięska ,Armia 
Radziecka i walczące u jej bob 
Wojsko Polskie. Pomysłowy i praktyczny skła· 

dany suszak do bielizny, to kom 
binacja odpadków dp.ewnych z 
resztkami puszek od konserw, 
a surowcem wyjściowym przy 
produkcji naj delikatniejszych ga 
tunków płótna szmerglowego -
(ta k trudno osiągałnych w han· 
lu. a tak ni"7:berlnych ",; mccha· 
nice prrcJ;;yj n ej) .'-'. jest... pyl. 

Ałe to nie Jest najważnieJ
sze. Poza oszcżędnością są 
jeszcze inne aspel,ty tego za
gadnienia: uprzemysłowienie 
województwa lm:ez' rozwój 

I .. ne- oblicze DaczoUJo 
drobnej w.ytwórczosci na. wła- h 
snej bazie materiałowej i od- zumieć - jakie prawa do nic 

(Ctągdalszu ze atr, S) 

eS! '{ naszych 
,aaem. t k' , 

padkowej, z czym wiąże 'się Ilależą· 
~---ar y 'ulom 

Jeszcze w br. rozpocznie się 
budowę Domu Kue'~urv 

w Sędzisl:owie 
w d~iu 9 bm. zamieściliśmy 

artyi{uł J. Sliwińskiego pl. "Czy 
długo będą, czekać'" w sprawie 
Domu Kultury w Sędziszowie. 

Na skutek arlvkulu otrzyma' 
]j~my w tej spra;"'ie z Komitetu 
Powiatowego PZPR w Dębicy 
W)'j aśnienie. w którym KP 
PZPR st\Vi(~rdza, że Prezydium 
Miejskiej Rady N arodowej \II 

Sędziszowie Małopolskim otrzy· 
mało już fundusze na blldol\'ę 
Domu Kultury, którarowocz~ta 
zostanie jeszcze IV br. (85) 

również poprawa egzystencji 
osób niezdolnych do pracy i 
inwalidów. Proces technołogi
czny wszystkich wymienio
nych artykułów przystosowany 
jest bowiem ściśle do warun
ków produkcji chałupniczej. 
Przy wyrobie suszaków do bie 
ł!zny może }Vięc znaleźć sta
łe zajęcie ole 340 inwalidów, 
niezdolnych do innej pracy, 
zaś opracowany przez Zakład 
sposób produkcji zegarów ku
chennych pozwoli zatrudnić 
150 osób, dając im zarobek 
miesięczny w wysokości ok. 
500 z!, przy czym niezbędne 
do uruchomienia produkcji wy 
posażenie techniczne składać 
się będzie z jednej tylko frezer 
id I tokarki, wyrabiających 
potrzebne części seryjnie, dła 
wsżystJdch zegarmistrzów-cha 
luuników. Dl"oga powiatowa 

, Chotowa- Przecław . W~paniate kilimy; tkane z bar 
\\Dych szmatek według. moty: 

zosłonie naprawiona. wów ludowych stanowl!yby nie-

Pietrek leczy się 
W grudniu ubieglego rokuKo-

mitet Powiatowy skierował 
do Haczowa na kilka dnl peł· 
nomocnika Ubezpieczalni Spo
łecznej. 

Haczowscy bogacze nie mogli 
się przyzwyczaić do jednego -
do własnej, wyciskającej pot z 
czoła pracy. Od czegoż byli pa
mbcy? Proszący się przed woj
nq o przYięcie za wikt i parę 
groszy z okazji, nie mający po
jęcia - co to szkoła. 

PQrobków kułacy trzymali chęt 
nie i po wojnie. Zmieniło się 
wiele rzeczy, nadal jedTUIk trzy
mali się prawa harówki za wikt 
i parę groszy z okazji. 
Pełnomocnik Ubezpieczalni od 

krył we wsI' 12 parobków, nie· 
ubezpieczonych do grudnia 1950 
roku. Zdziwił się l1awet niezmier 
nie. 

- Dlaczego milczycie? - py
tał . 

. . '. ' . . . J tyłko poważne źródło dochodu 
Prezydium POWiatOWej Rady dla mieszka11ców rzeszowskiej ~ Jakto dla.c~ego? A skąd mo-

Narodow~j. w. DębiCY nadesłało wsi. lecz przyniosłyby również. I gltsmy fmedztec, co nam przy· 
l1am. wYjaSniellle w ZWIązku z poważne korzyści gospodarce sługUJe? Zaden z ~as dQ szkolI) 
zamle~zczoną IV gazecie notat· narodowej, w postaci dewiz. Na me ch?dzti, czylac nt.e unuemy, 
ką naszego .ko~espo.ndenta Wła· sza sztuka regionalna zawsze II/o mrał nas pouczyc? 
dysława Cte~leręgl. w sprawie cieszyła się za granicą dużym RzeczywiśCie -kto? Wieś po
naprawy ,drogI powiatowej Cho· popytem. Zapoczątkowanie ich zostawała pod kułackim wpły
Łowa - Przec!aw. prodllkcji byłoby prawdopodob· U1Jem i terrorem. If/rogowie nie 

Prezydium PRN donosi nam, I~ie skutecznym bodźcem, zdoi· wahali się nawet przed zbrodnią. 
że droga ta na dwócb odcinkach llyl1l obudzić ludową twórczość. Padł pierwszy sekretarz or
została już naprawiona, zaś, na· Dlatego. aż. dziw bi~rze,. że tak n-lzacji partyjnej, zapuszczającej 
stępne Qwa odCinkI są w LO/W opieszale IdZie orgamzacj3 tego dopiero nieśmiałe kiełki w Ha
naprav.:~. I?ła odpowi~dniej kon.: I tk~ckiego chatup.nict.wa,. że nie dowie. 
serWaCjl IOdwOdl1lenl3 drog 1 ;:allltcresowała Się Illm zadna ze ., . 
układane są sączki z. kal11. ieniO.1 spÓJdzieiri. 'a CPL i A poprze- Co WIedZIał o s. watch prawach 
łamanego, zaś nawierzchnia dro· ~tała - miejmy nadzieję, że nil par?bek kułaczkI . He,Leny Pelc-
rt przysypana zostanie żwirem rnie -;- na "zainteresowaniu klej, znany we WSI Ple/lek: któ-
rzecznym. Naprawa tej drogi, się". rego naZWIska nawet '!Ikt me pa· 
Jak zapewnia n;lS Prezydium Dziwić się również trzeba, iż miętal? Od 20 la! placowa! na 
PRN, zakończona zOstanie do zakład, który obok szkołe' cudzym, od 2U lat spal w stajni 
końca bm. (2) nia nowych kadr fachowców mo '. od 5 lat utykał n.a chorą gno· 

K. D. że dać poprzez swe badania. Jącą Się /logę, bo Pelcka ant sly-
________ --,-________ ' ___ ' szeć nie cheiala o żadn.ym leka· 

rzu. 

bardzo wiel~ e aureoli aweJ po
tęgi, aLe wJlwolalo na uWflQtrz 
bardzo wiele . tajonej dotychczas, 
słusznej nienawiści. 

To już nie byli dawni, zahuka
m parobcy. Wszyscy skoltczy/i 
kUrii dła analfabetów, potrafili 
już c<,-ytać gazety, po;rnawać 
świat, swoje prawa, potrafili się 
ich domagać. Kilku • nich po 
kłótniach z opierającymi sl~ i 
pewnymi swej siły kul'akami nie 
pogodziło się już z los,m (ro 
bili tak jak dawniej), ale plu
nęlo na krzywdzącą harówkę i 
poszło do Nowej Hu/y. Z chwi
lą, kiedy iuż sami mogli o niej 
przeczytać w prasie. 

Ludzie wyrywali się spod za
leżnośc! ku/ackiej, boga.cze mu
sieli albo płacić za pracę; albo 
sami pocić się przy pługu i ko
sie. 

Tracone po kolei pozycje 
Haczów zaczął więc tracić swą 

"stuprocentowość", nabierał po
woli innego oblicza. Z każdą po 
kolei traconą mocną kułacką po
zycją· 

- Czy to widziane - wrzesz
czeli kułacy -:- takle podatki dla 
nas? Jeśli proporcjonalnie to tyl
ko do obszaru gruntu, a nie ja
kiejś tam ich dochodOWości. Czy 
myślicie, że nam nie zmniejs_Q, 
jeśli nie zapłaCimy wyznaczo
nych? Zmniejszą i to prędko. 

Nie zmniejszyli. Pełnomoc,!ik 
do . spraw podatkowych chciał 
wprawdzie od razu pozlibierać 
opornym krowy, ale Komitet Po
wiatowy nie pozwoltł. J(azał za
grozić ekzekucją, zmusić. 

L eela/u kucackie pozycie n.a 
łeb na szyję. 

Organizacja partyjna licżyła 
już 14 biedniaków. powstało ko, 
lo ZMP, dawna wyrobnica ku
lacka, a dziś wolna robotnica 
sąsiedniej cegielni, Czesława 
Józefczyk, założyła Kolo Gospo
dyń Wiejskiclz. To ona m. it;. ze 
swymi kobietami pomogła bied
niakom na wsi przeprowadzić 
właściwie t sprawnie planowy 
skup zbaw. . 

[ takich jak Czesława Józef
czyk, kt6rzy znaleźli swe właści
we miejsce, jest wiele. Bali się 
początkowo korzystać z dekretu 
o pomocy sąsiedzkiej, woleli już 
" ~ siły przyzwyczajenia po cichu 
poprosł~ kułakd o konia a potem 
mu odroM!. Spróbował jednak 
ten i ów póJść do Prezydiu,m 
GRN o pomoc. Wyznaczyli do jJo 
mocy 'kułacki sprzężaj za okre
~loną stawkę. [ dali kułacy. Na
wet ci, którzy początkowo lek
ceważąco tylko ręką machnęli, 
ale zapłacili polem wysokie ka
ry za uchylanie się od dekretu. 

To znów była utracona pozy
cja, jeszcze jedno wyrwanie się 
spod zależn.ości kułackiej. .. .. 

Tow. lurek odwiedza czasem 
Pietrka w szpitalu. 

Radosny, roześmiany chlopak, 
zawsze opowiada o odzyskanym 
:,yciu i zawsze dodaje: 

- Wróce do liaczuOiJQ, ale 
[Jelc/w mo~e się ze mną poże
gnać na wieki. J wiecie - będę 
propagował założenie spółdzielni 
I'rodukcyjnej. Nie, nie - fJl'ze
'ywa sekretarzowi -- nie potrze
bujecie mi mówić, że już około 
LO chłopów jest chętnych do 
spółdzielrti. Wiem otuln. 

Do Boczara, który nie płacił 
oni podatku, ani FOR, przybyła 
komisja GR N. Slano .. I)CZO zabie
I ala się jui:.;)do zabezpieczenia 
:nienia za za[eglo.~ci. M Boczar Wielki szmat drogi przeszedł 
nerwowo nie wytrzyma/. If/pła- Pietrek w ciągu kilku miesięcy. 
eił sam od razu .. / nie tylko on. O wiele większy, niż w ciągu 
li' tym samym dniu,14 przestra 20 lat tajonej nienawiści. 
szonyeh kulaków wpłaciło od ra- Haczowscy biedniacy i śred-
zu 850 tys. zł. (IV starei walu- . kt' d 'enn'e'" [ce 

I d t macy, orzy w co Zl J ~'a Zabrano Pietrka do szpitala. cie) na poczet zaleg ych po a . 
Pelcka musiala zaplacić za jego ków. Bez żadnego trudu - wy- zła'mali wpływy Boczarów, i Pelc 
kurację, wyptacić zu[eglą pensję ciągnęli po prostu z pończoch i kich, przecięli niewolące ich pę' 
za lata ubiegłe, prawnie stracila ,;chowków za piecamI. ta kułackiego wyzysku - w 0-

. swą· . jak jej się zdawało, bez· _ Takie to mocne, co? - mó-' parciu o władzę ludową stali się 

IW własność tym, klćrz!} na Id~J 
{'lawwali. 

: W żuciu /(urdybacliy, ro..:po-' 
cZIJI S/~ /UlW!! oj/res. 

If/ naturze ludzkiej już to (e-
7/), ż~ jak jest dóbrze, toby si~ 
cilcialo jeszcze lepii'j. To lepiej 
miało w pojl'clu II urdybaciuJ ;~'9 
równać i wljnag'mdzić dfl;~'ne 
krzywdy życi02·e. 

To lepiej zaczęli szukać mies. 
?wi.C!} Mi('l1isza Staregu, ,.u Z(i

lożeniu spÓJdzie.'ni fJl'odu.kcyjnef. 
G której s{yszeli, że praca w 
mej jest lżejsza i dochody r;:ięk
sze. Wiadomo - I.r.'ięcej gloiL' lo 
nie jedno, lepiej si~ uradzi .. lVi? 
cqj rąk -- wifcej się up ra ',L' i. za
sIeje i zbierze. 

Do spółdzielni przystąp!la bilJ
dota miekiska, każd!! wlZ!Osl Sin! 
,:iemię I;a wklad i ręce do procy. 
Zapisal się również 65-letni jui 
!\urdybacha. 

C.zekal przecież zmiany na lep 
sze, pielęgnował tę nikłq iskier
kę nad;ziei, która dziś przerodzi
ła się w wiarę w słuszność po' 
lityki partii, prowadzącą chło
pów do dobrobytu i KurdybachIl 
chciał dotrzymać kroku w mar
szu ku lepszemu, 

We wsi nastąpił przewrót. Zaw 
rzalo. Plotkom nie bylo końca. 
Trak/ory nazywano maszynamI 
piekieln.ymi, a otumanione ku" 
lacką plotką stare kobiety "pro
rokowały" nieurodzaje i wszyst
ko złe dla q:lonków spółdzłelni. 

A t~mczasen: na, pola spół-
dZIelcze zaJechały trakt?ry j 

6iewniki, później żniwiarki i snd 
powiązałki, ludzie ochoczo pra 

cowali. Przecież dla siebie, dla 

kraJu i swych dzieci. 

Kurdybasze jakby lat ubyło, 

wyprostowal się i codziennitJ 

spotkać go było. można przy pra 
cy na spółdzielczym pola. Jego 

praca była przykładem dla in
nych. 

Nadszedł czas zbiorów. To co 
zebrali spółdzielcy z pól zal1"1-
knęlo gęby najwir;kszym krzy' 
kaczom we wsi. Te snopy dorod 
/lego zboża były najlepszym do
'(I'odem, że gospOdarka lwlektyw 

na jest znacznie lepszą i lżei' 

szą· 

A później nastąpiło rozliczenłf 
<. calorocznej pracy. 

\Stanislaw /(urdybacha zar(Jo 

bił 700 kg pszenicy, l.3UG k~ 
ięczmienia, 8.500 kg ziemnialiów, 
10 q burlil/,Ów, 6 q siana i sporo 
jarzyn i 752() zł. w gotówce. 

Tabe wynagrodzenie zmieni
lo od IIOr1slaw życie rodziny [(ur

dybachy, Do chaty jego weszło 
nowe ŻYcie pelne dobrobyla. 
dziś nie troszczy sir: on o Iw

walek chleba, () ubranie. buly, 

nie troszczy sir o byt i przysz
!oc~ć swych dziec( gdyż wszyst. 
kie praco/q. 

* 

I 
gramczn'1 władzę '1" b' d iacy A /u . . WI I ze WSI te n ..- .' prawdziwymi gospodarzami swo 

Ubezpteczalma zareJestrowa· się z nimi ,!ie cack~N, zapłaCili ;ej gro ady. 

! la 12 parobków I 12 kulaków stra co się nalezy. [ to Jak prędzwt- J I m , , " ' 
etło co oczach gromady nie tylko 11:0. {TRI BUt\'A L0DUj 

Takich jak J\urdybacira mamy 

dziesiątki i seLki 'c' spółdzielczej 
I ~si rzeszowskiej. 
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ZMP-owiec Henryk Szołłysik 
wzywa młodzież z całego kraju 

Rzeszowskie Zakłady Gastronomiczne Prezydium MR~ 
b e z d u s z n i e t rak t u i ą zaprasza obywateli 

do wstąpienia na studia IT • 
. na spotkanie 

krytykę praso1NC\ gornlcze 
Rozwijający się 11a szerszą l mi studiów na wydziale górni- Krakowie juź zgłosi lo 68 jego W "Nowinach Rzeszowskich" 

sl; a l ~ przemysł węglowy Polski czym. l<olegów. zamieściliśmy arlykuł pl. "Przer 
Luduwej wymaga coraz więcej II Na mówllicę wchodzi czołowy Hasło ZMP-owskiego zaciągu wa", w którym były omawiane 
\\ykwal.ifikowanych inżynierów przodow11,ik nauki, ZMP-owiec na studia górnicze podjęli ab braki rzeszowskich zakladów ga 
I [cchn!lww l Henryk Szoltys lI<. so lwenci 15 szkół województwa stronomicwych. 

Toteż pomimo, że naSle wyż- I "Muszą z nas wyrosnąć katowickiego. lvi. inn. wezwanie \\1 odpowiedz( otrzymaliśmy 
sze ucze lni e górnicze rok rocz- przyszli oficerowie naszej Szołtysika podjęlo 20 maturzy- .. wyjaśnienie", w którym dyrek-
nie oddają do dyspozycji prze· wielkiej armii górniczej, ldó- stów szkoly ogólnokształcącej cja ;>;akładów próbuje "odparo-
myslu węglowego nowe wysoko rzy będą czołowym oddziałem im. Mikołaja Kopernika w So· wać" viszystkie zarzuty stawią-
kW<lliiikowane kadry, stale od- w w~.ke o plany produkcyjne snowcu. ne w artykule. 
ClU\\'~ się jeszcze brak fachow- mówi Szoltysik wśród po- ---------------------------
CÓW \I' przemyśle węglowym. wszechneg'o aplauzu zebra-

J\\łodljrż śl ąs ka - zmobilizo· nych. - "I dlatego ja, Hen- Na uho§ 
\'.·3n A ostatnimi uchwałami Ra- ryk Szoltysik" - glos jego na-
d)' Nac.celnej ZMP, mówiącymi biera mocnych akcentów -
o z\Vie~lis7.0nym udzia le mlodych zgłaszam chęć wstąpienia w "Jej" PKS autobus 
\\' walce o pokój i plan 6-1etni szeregi studentów Wydziału 
-- powzięła cenną inicjatywę górniczego Politechniki Slą- Wiele już pisało się i czytało , W rezultacie przyjechałem do 
za s ilenia kadr inżynierów i tech- skiej i rzucam hasło ZMP-ow- ;,:ażalell n.a działalność instytucji Rzeszowa czwartym z kolei au-
nikó \V 1\' przemyśle węglowym. , skiego zaciągu na studia gór- pod nazwą "Państwo~'a Komu- tobusem o godz. 10.JO - op/a-

Nil niJdzwyczajnym zebraniu lnicze'" nikacja Samochodowa", jednak ciwszy normalny bilet, gdyż mie 
lIuni(j\\' h5zystkich klas szkoly Burza oklasków zagłusza 0- wypadek jaki miał miejsce -:z sięczny był już o tej pOlze rz,!
o?\\: nobl..tałcącej im. Kopemi-

I 
statnie słowa Szoltysika. Pada- dniu 8. VI. br. na przystan/w czywiście nieważny i ... spóźni

I; ,! '.I' [(atowicach, absolwent ją entuzjastyczne okrzyki na PKS w Trzebownisku specjalnie lem do do pracy o trzy godziny. 
7 ,\\ fJ-o\\iec HENRYK SZOtTY- cześć planu 6-letniego i górni- zasługuje na opublikowanie. W kasie biletoVJej PJ(5 IW 

Sil'; \\' ~ z\Valkolegów z całego ków. Następują zgłoszenia. . Pracuję w Rzeszowie. a miesz - dworcu nie dano mi książki zą.
kl'aju de) w,'l ępowania Il a studia Łącznie z Szoltysildem chęć kam te! Trzebownisku i z tego t y- ialeli twierdzac że niewiadomo, 
górn icze. wstąpienia na studia górnicze !ułu posiadam bilet miesięczn.y, co ja' tam będę pis ał, a poza tym 

Prze dstawiciel Ministerstwa v.iyrazilo 10 absolwentów szkoly wydany przez Ekspozyturę PI(S ;,-ażalenie należalo wpisać: do 
Górnictwa in ż . Rabsztyn scha- ogólnoksztalcącej im. Koperni- ",,' Rzeszowie, na przejazd.z Trze- książki znajdującej się tt kieroVJ
rakterywwał zebranej młodzie- ka w Katowic.ach. bO'i~!niska do Rzeszowa.. t z po· ty danego autobusu. (Zapomnie
ży zada nia przcmysłu węglowe- W tym samym dniu na apel wrotem, przy czym Wyjazd r~no It tylko podać mi sposób, w jaki 
go. Następnie prorektor Poli- Szoltysika chęć studiowania na "o Trzebownlska naznaczony Jest mćglbym dos tai: si? do iego att-
tcchllilii Sląskiej inż. Kniaginin wydziale górniczym Politechniki na godz. 6.20. tobusu). 
zaznajomil młodzież z warunl<a- Sląskiej i Akademii Górniczej w \17 dniu 8 bm. bylem n.a pr~y~ Reasumując powyższe zwra-
___ .. :.___ sian.ku PKS w Trzebowmsku lUZ cam się z prośbą, aby:/. Ekspo

(; godz. 6.05. O godz. 6.20 nad- zytw'a Rzeszowska PKS wydala 
szedł' oczekiwany autobus (nie mi zaświadczenie stwierdzające, 
był przepełniony). Wsiadając źe mimo posiadanego biletu mie
wręczyłem konduktorce mój bilet sięcznego i oczekiwania na przy 
miesięczny_ Konduktorka po 0- sianku o wlaśc;iwej porze nie zo
bejrzeniu biletu oświadcza mi, siałem wpuszczony do. autobusu 
że to bilet niewłaściwy, bo wy- na linii lasionka _ Rzeszów, 
stawiony na godz. 6.20, zaś "jej" które to zaświadczenie jestem 
autob~s "idzie" o 6./0 .. a t~~, zmuszon.y przedłożyć moim wla
na ~tory czekam. przYldzle poz- azom zwierzchnim; jakI( do/m
Illej. . . . ., . {ment usprawiedliwiający spóźnie 
. UsLlowa/em wYJasm~,. ze o 6./0 nie do pracy. 

Dom Na}mlodszych Dzieci 
H' Rzeszowie 

zaden autobus przez Trzebowm- R k 
sIw nie przejeżdża i wiaśnie ten, 2. Ekspozytura. zeszows tJ 

przy którym stoję jest autobusem PKS prżeprowadzlła kurs dla 
odchodzącym z przystanku Trze ~ondllktore.k ~utobusowych, ce-
b . k 610 lem zazna/olnlenta tch z aktual-
owms o o . . kł d . zdy . obowią 

Oto co czytamy w wy jaśnie-
niu: 

"Przerwa w obsługiwaniu kon 
5umentów przy trzech rzędach 
siolików, która miala miejsce 
w restauracji "Jutrzenka" IV 

dniu 2 bm. trw ala zaledwie do 
30 mi nu t i spowodowana był a 
koniecznością czasowej zmiany 
obsługi kelnerskiej. W kazdym 
raicie żalący się obyw atel mógł 
być bez przeszl<ód obslużony w 
tym samym lokalu _._. tylko przy 
ir!nych stol ikach. które w tym 
czasie były obs!ugi\\;ane. 

Dlaczego żalący się obywatel 
7. tego nie skorzystał , tutejszej 
dyrekcji nie wiadomo. 

Nadmienia się przy t Y 111, że 
stolki IV naszym lokalu pod 
względem czystości . odpowla
ją wszelkim wymogom higi eny 
i w tym czasie nie wymagały 
one oczyszczenia z kurzu ". 

Tak wyjaśnia prasie dyrekcja 
zak! adów gastronomicznych. Zad 
nej samokrytyki, żadnego wnio
sku, w jaki sposób na przyszłość 
uniknie się podobnych przerw. 
Zapytujemy, co robi tam Rada 
Miejscowa, w celu usprawnie
nia pracy? Dl aczego słusznych 
zarzutów konsumentów nie oma 
wia się na naradzi'e roboczej? 

Nie wiemy także, dlaczego kei 
ner obsługujący pewną ilość sto 
tików nie może zastąpić swego 
kolegi i podać obiadu czekające
mu konsumentowi, chociaż to 
nie jest "jego" rejon. 

* 

Do obywateli m. Rzeszo\\'a, za 
mieszl<alych przy ul.: Daszyń
skieg'o, Towarnickiego, Borelow
ski ego, Kordeckiego, Reymonta, 
Króla Augusta , Mikolaja Reja, 
Wyspiańskiego, Puławskiego, 
Czwartaków, Bema, Krasińskie
go, Mochnackiego (Baranówka). 

W dniu 17 bm. (niedziela) o 
godz. 10 IV auli Szkoły Ogólllo, 
kszt alcącej TPD w Rzeszowie, 
ul. Daszytiski ego 22 - (l pię
tro) - Prezydium Wojewódzkiej 
Rady Narodowej IV Rzeszo\\'ie 
crganiwje spot.kanie ze spole
czellstwem na~zego terenu. 

W związku zpowyższy11l Pre
zydium Miejskiej Ra.dy Narodo~ 
wei zaprasza. obywateli do .jak 
najticzniejszego wzięcia udŻialu 
w organizowaRym spotkaniu. 

Społeczne Biuro 

P@mocy Prawnej 
Rada Adwokacka Wojc\( ódl.

kiej Izby Adwokackiej w Rzeszo 
wie, w porozumieniu z Kolem 
Zrzeszenia Prawników Polskich 
w Rzeszowie, olwiera z dniem 
19 czerwca br. SPOŁECZNE 
BIURO POMOCY PRAWNEJ. 

Lol:al biura znajduje się w 
Sądzie Wojewódzkim w Rzeszo
wie, Plac Gwardii LudoweJ (Za 
Olek) pokój nr 28, I piętro - I 
będzie czynne we wtorki od 
fodz t6 do 18. 

Jeżeli chodzi o kurz, to w tym 
dniu rzeczywiście rozpanoszył 
się on na stołkach. $wiadczą o 
tym chociażby spodnie "żalące
go się obywatela" - których 
nie mógł się on w żaden spo
sób doayścić i on i wielu in
nych. (67) 

Biuro udziela bezpłatnych po 
ra cI we wszystkich dziedzinach 
pra wa celem zapewnienia pomo 
ey prawnej szerokim rzeszom 
pracujących. 

CZERWIEC 

1 jap 

Komunikat Niestety, tłumaczenie moje nic nym roz. a em /a.' -
nie pomogło - konduktor/la za- zu/ącymt przep!sanu. IV ' In)śl illslrnkcji \li.lli~ terslwa 
trzasnęła energicznie drzwi, <1: 3. Ekspozytura Rzeszo~s~a Oświ a l" z dllia 7 Jllorca, IH51 r. 

szofer s'idnowczo [uszył z mier PKS wpłaciła w mOLm Lm/.enw (N,r. Il·Sr.-llOljl) pou""ia o jlrzy
sca. Bezstronnie należy przy- kwotę 90 gr na SfOS, jako jęcie na [li.,r\\";·l)' rok s ll,d iów skła.. 
znać, że tę umiejętność (za- zwrot kosztu przejazdu na d.,j '1 bndyda.ci w PO\\'ia.to-wej (~licj
frzaskiwCznie drzwi i ucielwni(l normalny bilet, do czego me by- skiej) Korni·sji Rekrutacyjnej '" cza
sprzed nosa pasażerów) niektó- lem obowiązany. sie cd dnia :lU czel'\I'.ca do dnia 7 t[l!'-

Piątek 

'Ach, jaki smaczn.y podwieczorek. 
Foto-Sllwa 

Sport - Sport - SI!..!!rt - ~port 

Dalsza k o I ej k a s potka ń 
w klasie wojewódzkiej 

rzy praco.wnicy P ~(S opanowali W związku ze stałym udziela- \ ea br. 
ej wysokIm stopnIU. niem pierwszeństwa różnym "wy Do J>O<Iań kanol)'da~i doląez.ią: 

lestem chory na serce, w.ięc hranym" ze szkodą dla ludz; pra a) wlas"ol'<:Clnie cn.'pi~a<llY życio .rys. 
I)yłem zmuszony zaczekać na na cy i nieprzeslrzeganiem rozk/a- b) świad·e{)hw{) d o.j,na!()ś ci w ory,gi. 
stępny autobus, który wraz z du jazdy i obowiązujących prze- n ale, ewentuailn,ie dliJ)lrun prwd{)wni

dwoma z kolei "następnymi" pisów, trzeba jednak, aby co ka nauki I prac)' 6pol~c7.'nei, 
przemknął beztrosko obok przy- rychlej woj. ekspozytura PKS po e) lrzy f<>logra!,ie, 

RZESZóW 
Poeo1o,,' le lIa(unkowe: ul. Grod ,,'ko 

6, tel. 10-00 
5lrai Poiarna: ul. Mickiewicza łO, 

tel. 08. 

PAl\'STWOWY TEATR ZIEMI RZBo 
SZOWSKIEJ - "Sa']{)D pani KI .. 
men,t)',,)''' - początek o godz. li 

Ubiegla 
olbrzymią 
zgotowal)J 

niedziela przyniosła 
n iespodziankę, którą 
rzeszowska Stal zwy 

niejszą rolę w tegorocznej 
lii mistrzowskiej. 

sianku. Wprawdzie konduktorki uczyła obsługę, że przy korzy- d) dO'l<umellll slwierdr.a,ją<:y slwu-

bata. powiewały z okien wdzięcznie '!laniu z komunikacji autohuso- nek d{) słoi.Ż.by wojskO'\vej, 
rączkami; denerwował mnie jed- ;oej wystarczy pa.sażerowi bilet, e) podanie o pr.zY7,nal>ie s l",pen
nak widok rozpoztartych han- musi on przyjść na przystanek d~l}m . i jlomieszczMie w domu akarlc 
dlarek sokołowskich, błogo u- o właściwej porze i wsiadar. ty/-
śmiechniętych na myśl o cze- nym wyjŚciem i że przede wszy
kającym je w Rzeszowie dobrym :~ikim pasażer nie musi mieć "spe 
zarobku ze sprzedaży cebuli i cjatnego szczęścia" lub trafii: na 
różnycfI innych jarzyn, które "oz "dobry humor" konduktorki. 

Stal Stalowa Wola - Spójnia 
ciężając w 
Krośnie tam
tej szego Wló 
kniarza. 

Nie wiemy, 
co było 
przyczyną 

porażki kroś 
niań ;...., czy 
kolosalna po 
prawa formy 

za wod ników rzeszowskich, czy 
też słaba gra gospodarzy. Jeden 
wniosek jest pewny, że Stal 
(Rzeszów), to drużyna , chime
ryczna, która każdego tygodnia 
demonstruje inną formę. 

Spotkania niedzielne 
Ogniwo Rze~zów - Stal Rze

szów 

IN pierwszej rundzie Ogniwo 
pokona lo Stal - wprawdzie w 
nildym stosunku, ale calkowicie 
zaslużenie. Obecnie po zwycię
stwie Stali w. Krośnie spodzie
wać się należy sukcesu tej dru
żyny, jednak w miejscowych 
derbach wynik spotkania jest 
trudny do przewidzenia i dopie
ro ostatni gwizdek sędziego 
wskazuje zwycięzcę· . 

Rzeszów 
I Spójnia Rzeszów wyjeżdża do 
Sta lowej Woli gdzie rozegra 
spotkanie. z wychowankami tre
nera Malczyka - groźną dru
żyną Stali. 

PO'/iyskanie Sikory wzmo~niło 
linie ofensywne spółdzielców i 
nie stoją oni . na straconej pozy
cji - chociaż Stal walczy o ta
ką stawkę, jak zdobycie mi
strzostwa w grupie I I. 

Dalsze spotkania w klasie woje
wódzkiej 

W Mielcu: Stal - Unia JasIo 
w Gorlicach: Unia - Unia Kro

sno 
w Krośnie: Gwardia - Włók

niarz Krosno 
W Przemyślu: Gwardia ' - Ko

lejarz Przemyśl 
w Jarosławiu: Kolejarz - Unia 

Przeworsk. 

* Stal Rzeszów 
Gwardia Rzeszó'!lf 

3:1 (1=1) 
\ V-c.zoraj rozc"grano 

spo l;k;ł.Jl.ie towarzy\S.kie l~omię<lizy twej 

Gwardia Rzeszów Spójnia ~cowl'lllli 7.e.s,pola:mi Gwardil i S>\.a,~'i 

Jarosław W pierwszej polowie meCLU - wię: 
Rzeszowska Gwardia obniży- c.e.j ,,,kjatywy wykazała GlVal'dia, a 

la ostatnio swą formę, jednak na,pad jej przeprowa,dziI szereg ,!lda
n adal ma szanse na zajęcie czo- nyob alalków na bramkę Slali. 
lowego miejsca w grupie II. Jeden z nich pl'ZJ' ld6s1 gwardri_ 
Wierzymy, żc kazde zwycięstwo slom prowaazenj,e le 5tl' zału Jurl<iewl 
w piłce nożnej musi być popar- oza_ Wyrówn aJ pr·zy J<ońcu pierwszej 
te zaskak uj ącymi strzalami na poLowy K",ra. 
bramkę przeciwnika. Tu jednak Po zmia'llie &tnm Sta'! ojlano'Wuj~ 
napastnicy Gwardii Rzeszów za- DO IS'];() , w}1kawJe ~e.p>zą k.~ndl'ck l 

wodzą i w ostatnim spotkaniu zdo.bywa dalsze dWIe bramki >.e &trza
nie potraiiliani razu umieścić pil łów KGdry a Kury. W mecm tym 

I(i w siatce Unii Przeworsk. l Obie dru.iyuy w~'Próbo'\\'aly kj,tk" "0_ 
N,liedzielny ll1ecz wykaże, czy wy~h z"wod'"ik~w i naleiy sl",icr

Gwardia odegra jakąś poważ · dtIC, te ue>bl'Ut jeb bl"l ,!ldauy. 

dabia/y" autobusy PKS.' l uliusz Kabarowski 

SKOŃCZYĆ Z KUMOTERSTWEM 
W JAROSŁAWSKICH ZAKŁADACH 

MIĘSNYCH 
G.zyteln'i'cy ll1aSI w Iiście do Redakcjd donoszą o shosunlkacll, 

jalkie panują w JaTosławskJ10h Zalkładach M1ęsnyoh. Z lisf.u 
tego wynika, że usbawao zaibezpieczenJiuso.cjallstycmej dy
scypliny pracy obowiąz'lije tylko robotll1dlków, :nnajdują się 
bowiem pewni prac0Wn6.cy, któryoh ustawa t.a lIlie dotyczy. 

Od kilku la:1 PI:"acuje tam Sta:nJisła.rw Knap, !ID8aal'lZ, i żona, 
jego Eu·genua, lkierown~C7Jka I»l"a>lnJi. Ob. KTIap UlWa~, że 
przysługują mu SIP~alll'1e "pnzY'wiJleje", jacko członkowii Ra
dy Zakładowe(j i dlatego zami.oot wykonywać odpowiednie 

iCZynll10ści. w Zaikłaoooh, cały'ln!i dll1iam~ praw je lila swo.j ej 
działce 2li.emii. 

Brana JZM 2SJ1;a;jdiuje się w Hrrzemyś]Ju, skąd wypraną 

odzrl.eż oohmnną !pl'JZyWO'.d się do mieszJkanJi,a ob. Knapowej 
i wydade się ["OIbolll1ilk!om ty')Boo dwa Ta~ w tygodnJiu. Dla
czego więc. KIl1a[>owa, jako kri.el'ówn:hc21ka praJ.nti. od dwóch 
lm rpr:cebY'wa. w d()lffi'U a me na t'erenJie ZaJkffidów? Czy mo
że dlatego, że prowad:!!i własnąhooowJę trzody chlewnej, 
wyilror.zyśf>ując w tym celu odspa'Cllki ze stołówki Za 
kładów? _ 
Plrzyległy do st'ołÓ'Wk,j ogród u!Pl'awiają również dla wŁa

sll1ych po1mzEJb Kn8IPowie, a przecież [p11Zy m~jonaln.ej ~o&po
daTce ~lJ1Jt ten pOlWill1iien być wykOl'JZY'5ta<ny pod uprawę ja
rzyn dla pobl'JZeb sLołówkJi. 

Nie wiadomo z jalkńch powodów rÓWlll~eż rachunki za prąd 
:llUżyty w prywatnym mie52Jkanli.u K'lł~6w opł.acają Zaikłaid;y, 
Chyba dlatego, że CZęstym gościem ,,!Państwa" KIl1.8ipów by
wa kierowncik ZaJkładów db_ Osiooko. 

Interwencje Tobobnik&w w powy·ższych sprawach Z05I·ały 
zlekoewaJŻone przez kli.eroWil1l~otwo zakładów, które loleruj~ 
nadal łaman1.a soo:ral.li&troznej dyscyplliny pracy, mamQ!Jraw-

midkilm. 
Oplalę "a egzamin wstępny . \IisQcza 

kallldy.d",t przy egxamin-ie, ewent-uaI

rui", może dOfą,",)',; do poda.nia o ].ll'l)'

jęcie . na &t\l(J,j", ·umotywowane prośbą 
7.wolniNlie z ""lat. 

RZESZÓW - Apollo: TrlY Si'olkanł. 

{\I"a,dz.) godz. 18 i. 20 

RZESZÓW - Zachęta: W·io·sna w ~ 

kenie (rad,z1U'ki~ 

godz. J.i.30 ; 19.30 

stwo i kumote.s·Lwo. Ra.da Zakładowa i Podslawowa Orga
nizacja Paa:iyjll1a nde uczynHy nic, aby temu zapobiec. CZY 
powziąć decyzję, mającą na celu uzdrowienie 6ue~nycb 

stosunków w Ja-rosławskich Zakładach Mięsnych. \Vymaga 
tego dobro Zakładów i dobro robotników. (1456) 

Z TEKI OTRZYMANYCH LISTÓW 
. "Zwlra'cam się z prośbą do Redakcj'i o p·;)moc w mojed 

oięiJk!iej dolli. 
Mii:es:zkam w gromadZJie Kosowy (pow. KolblL.;zowa), gdzie 

posliadam 4 ha rmemd (w tym nieużyiki), jedną krowę i jed
nego ikon:ia. 

Jestem mal'k'ą dzies:ięcio,rga dzieci. ~l ąż mój by] rob::>:ni-
k1em w Nowej Hucie, ale z powodu chomby- przes tHI 
pracować. C2)woro dzieci ciJol'uje na pIuca . 
Jedną có['kę mu&ialam umieścić w Szpitalu Powi~lłGwym 

w Kolibusrwwej. liw.rócilam się do P,rezydium GH::\ w Niwi
SIkaoh o wYdanie md 2aś~dczenia, na podslawie klórego 
mogłabym ,otrzymać u'lgę w zapłacie należności w szp.' lalu. 
Odpowiedzieli krótko: "Wam ulga nie przysługuje" p-oży
czyłam 2ll1OWU pieniędzy i zapłaciłam za pobyt córki w szpi
łrallu, chocia,ż jesteśmy już zadłużeni w kasie . gminnej powa
żną sumą 500 zł. 

. Wiem, że Rząd Polsiki Ludowej opiekuje się 
nymi ci za(pewni,a im "ównież ulgi w opłatach 
s1JP1ta~ne. OJartego proszę Redalkoję o pom<l~ w 
sprawy ulgowego leczenia dla męża, i dZJieci 
Koma!lli.edka" . 

średniorol
za leczenie 
zała:twieniu 
Bronisława 

BezduS7llle stanowisko Prezy<ldum GR'N w Niwiskaoh 
ek,rzywd7JUo rOd,7Jlnę .średndorolnego Chłopa. 
~ezydWum PRN w Kolbuszowej musi przyjść z p-am3cą 

rodzinie Komanieckich w gromadzie Kowwy i wyciągną6 
konsekwencje w stosunku do biurokratów w Prezydium GRN 
w NilW1Iskadl! «1127) 
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2. Smirnowa 
Kandydat nauk filozaficznych 

Wissarioll 8ielińs~i wiel~i myśliciel rewolucyjnej ~emokracji 
w 140 rocznicę urodzin 

W świetne! plejadzie rosyj-
s,';ic/t rewolucyjnych demokra 

tJw XIX wieku wybitne\ miejsce 
zajmuje wielki krytyk i pUblicys
ta lflissarion Bieli/iski (1811-
1848). Był on twórcą ideologii 
rewolucyjno-demokratycznej w 
Rosji, założycielem szkoły histo· 
r!lcz!:ej i krytycznej w literaturze 
rosyjskiej, szkoły, która - jak 
stwierdzał Engels _ "stoi o nie
bo wyżej od wszystkiego, co 
stworzyła w Niemczech i we 
francji oficjalna nauka hlstorycz 
na". Towarzysz Stalin wymie
"ił imię Bieliriskiego wśród I
mion najlepszych synów narodu 
rosyjskiego, stanowiących ucie
li?~nienie chwalf./ t wielkości te-
gG narodu. -

W ciężkich latach reakcji, za 
panowania Mikołaja l, Bieliński 
I-'oświ~cił całą swą niespożytą 
cr;ergię rewolucyjną, swą głębo
ką mądrość i śmia/yumysi, dzia 
lalności, którą uważał za jedną 
z dróg propagandy przodujących 

. idei - krytyce literackiej oraz 
publicystyce. 

Ten głęboki i oryginalny my· 
.,~:·Iciel był przedstawicielem po
siępowej myśli rosyjskiej, która 

jak to określił tenin -
"pod jarzmem. niegywale dzi
kiego i reakcyjnego caratu 
chciwie szukała słusznej te
orii rewolucyjnej .. '." 

W' poszu/liwaniu tej teorii Bie
li/iski przeszedł skomplikowaną 
ewolucję ideową, od idei oświece
nia i idealizmu filozoficznego 
(w . latach 30-tych) do idei re
wolucji demokratycznej oraz ma
terializmu (w latach 40-tych). 

Bieliński. przejął i rozwinął 
najlepsze tradycje przodującej 
myśli rosyjskiej -: patriotyzm, 
... wlkę o światopogląd materia
listyczny, śmiałe nowatorstwo i 
trzeźwość. Jednc-ześnie zapo
czątkował on nOit'Y etap w roz
woju myśli rosyiskiej - zaczął 
giosić idee rewolucyjno-demokra
tyczne. 

l!znę i sprzedajność parlamen
taryzmu. 

Wielki demokrata rosyjski de
maskował z nienawiścią, antyna
ledowy charakter panowania bur 
iuazji. "Biada państwu, które 
znajduje się w rękach kapilalis
I6w - mówił Bieliński. Ludzie 
CI nie mają w sobie ani cienia 
Iwtriotyzmu, ani skry podnio
słych uczuć". 
Krytykując pariszczyznę i ka

f,italizm, Bieliński żywił, prze· 
konanie, że nie są one wieczne, 
ż'e ludzkość idzie naprzód, do no
(:;Jego, "zlotego wieku" do socja
Ilzlnu. Zdawał sobie przy tym 
sprawę, że triumf socjaliżmu bę 
dzie osiągnięty w rezultacie za
ciekłej walki. 

Podobnie jak wszyscy czoło
wi ludzie rosyjscy, Bieli/iski był 
gorącym wyznawcą idei nieza
wisłości narodowej, zwolenni
kIem swobodnego rozwoju naro
dów. Uważał on, że rozwój tego 
czy innego narodu przebiega zaw 
sze w "sposób narodowy" w swa 
istej specyficznej formie. \Vielki 
Itrytyk z pasją występował prze
ciwko kosmopolityzmowi, obda
rzając kosmopolitów pogardli
wym mianem . "włóczęgów bez 
paszportu". Ten żarliwy patriota 
uważał patriotyzm za siłę napę
dową działalności ludzkiej. 

lako myśliciel - filozof i so
cjolog, charakteryzuje Bielińskie 
go wrogi stosunek wobec wszel
kich abstrakcyjnych konstrukcji 
teoretycznych, wobec teorii "czy 
stej wiedzy". Bieli/iski starał się 
powiązać filozofię z życiem, z 
praktyką walki rewolucyjne/, 
przeistoczyć ją w teoretyczny 
oręż ruchu wyzwoleńczego w' Ro 
IIji. "Waga zagadnie/! teoretycz
nych - mawiał Bieli/iski - za
leży od ich stosunku do rzeczy
wistości". 

B ieliński ostro krytykowa( róż 
ne teorie, zarówno rosyjskich 

jak i zachodnio-europejskich fi
lozofów-idealistów, więc m. in. 
niemiecką filozofię idealistycznq 
z przełomu XV/fi i X/X wieku; 

Olbrzymią zasługą Bielińskie
go w dziedzinie rozwoju postę
powej i demokratycznej kultury 
było opracowanie nowej teorii 
estetycznej. Bieliński był plomie' 
nym bojownikiem o sztukę re
lllistyczną, służącą interesom na 
rodu, przepojoną postępowymi 
ideami. 

"Odbierać sztuce prawo pel 
nienia służby w Interesach 
społecznych - mówił Bieliń
ski - oznacza to, że nie pod 
nosł się sztuki na wyższy po
ziom, lecz przeciwnie ściąga 
się ją w dół, ponieważ w ten 
sposób pozbawia się sztukę 
najpotęźhiejszej si/y, tj. 

Bieliński poddał głębokiej kry 
tyce teorię "szluki dla sżtuki", 
ujawnił jej idealistyczną i meta 
fIzyczną podstawę, dOiviódl, że 
frazesy na temat "czystej sztu
lii" maslwją w rzeczywistości dą 
żenie do wprzęgnięcia sztuki w 
rydwan interesów klas panują
cych, dążenie, by stała się ona (OZ 

sadnikiem reakcyjnych idei anty 
ludowych. Przy tym Bieliński 
zdecydowanie przeciwstawił sif! 
poglądowi, jakoby służenie po
stępowym interesom społecznym 
pozostawało w sprzeczności z 
wolnością twórczości, jakoby krę 
powało myśl i wyobraźnię arty· 
sty. 

"Wolność twórczości - pi
sał wielki krytyk - łatwo da
je się pogodzić ze służbą dla 
współczesności: w tym celu nie 
należy się zmuszać, pisać na 
narzucane tematy, zadawać 
gwałt fantazji; w tym celu 
należy jedynie być obywate
lem, być synem swego społe
czeństwa i swojej epoki, znać 
interesy tego społeczenstwa i 
połączyć w jedno własne dą
żenie z jego dążeniami; w 
tym celu potrzebna jest sym
patia, mi/ość, zdrowe prak
tyczne poczucie prawdy, któ
re nic odrywa poglądów od 
czynów, utworu od życia". 

B ieliński dał głęboką analizę 
twórczości wielkich pisarzy 

rosyjskich - Puszkina, Lermon
towa, Gogola, Gribojedowa i. in. 
Był on pierwszym historykiem 
literatury rosyjskiej, byl niezmor 
dcwanym bojownikiem o jej roz
wój w kierunku realizmu i ludo
wości. Ten wspaniały znawca li
teratur{J światowej dał townież 
glębokie charakterystyki twór
czości Szekspira, Schillera, Goe
thego, Byrona, Dickensa, George 
Sand i innych pisarzy europej
skich. 

Biełiński wYli'arl olbrzymi 
wpływ ideowy na rozwój rosyj
skiego ruchu rewolucyjnego, na 
rozwój przodującej myśli rosYJ-o 
skiej i rosyjslliej literatury. Bie
liński sprawował "rząd dusz" w 
kolach przodującej inteligencji ro 
syjskiej lat trzydziestych i czter
dziestych. Na artykulach Bieli/l
skiego wychowywali się: Czer
nyszewski, Dobrolubow, Niekra
sow, Saltykow-Szczedrin; jego 
idee przejęli czołowi przedstawi
ciele kultury rosyjskiej drugiej 
połowy XIX wieku. Idee te prze 
kroczyły granice kraju i wywar 
ły wpływ na postępowych myśli
cieli innych narodów Europy 
Wschodniej. 

Bieliński był wrogiem społecz
nej nierówności i wl/zysku: nie 
tylko z pasją demaskował ustrój 
despotyczno - pańszczyźniany. 
hcz jednocześnie ostro kryty· 
j,'owal kapitalizm. Bieliński po 
mistrzowsku uwydatniał czysto
formalny charakter "swobód" bur 
żuazyjnych w społeczeństwie ka 
pitalistycznym, swobód, które idlJ 
11[' parze z faktycznym . bezpra' 
wiem, z nieograniczonym ucis
fotem narodów. Bieliński zrywał 
z państwa burżuazyjnego "kon
stytucyjną pozlotę", obnażał zgni 

myśli, czyni się z niej przed 
miot przyjemności dla SYba-\ 
rytów, zabawkę dla niero-
b, " ow. 

Imię Bielińskiego -
wielkiego bojownika prze 
ciw uciskowi i despotyz
mowi, bojownika o przo
dująCą teorię rewolucyjną 

- zawsze pozostanie dro 
gie postępowej ludzkości. 

Młodzieżowy Konkurs Recytatorski 
w Rzeszowie 

W okresie 3-17 bm. odbywa się na terenie Województwa 
Rzeszowskiego Młodzieżowy Konkurs Recytatorski pod hasłem: 
"Poezja w walce o pokój i szczęście człowieka", w którym bio
rą udział uczennice i uczniowie szkół średnich wszystkich ty
pów. 

Wspaniała impreza 
sportowa w Mirocinie 

Zarząd WQjewódzki ZSCh w 
RzeszOIwie przy wspóludziale 
WKKF i kadry instruktQrskiej 
Ośrodka SzkOllenia SpQrtQwegQ 
w Przemyślu organizuje w Mi
rQeinie "PQw. PrzewQrsk w dr.iu 
17 czerwca br. masowe zdoby
.... anie SPO. 

Na program imprezy zlożą 
się: bieg na 60 m, rzut grana
tem, skok w dal, pływanie, strze 
łanie z broni małokallbr6wej, 
popisy "piątki" gimnastycznej 
z Przemyśla, towarzyskie spot
kania drużyn męskich i żeńskich I 
w siatkówce, pokazowe zawody 
zapaśnicze, 

We wszystkich powiatach naszego województwa odbyły się 
w niedzielę dnia 10 bm. przy udziale delegatów Wojewódz
kiego Komitetu, rozgrywki eliminacyjne na szczeblu powiato
wym, w wyniku których lokalne Sądy Konkursowe wytypowały 
po 3, a miasta I powiaty: Rzeszów i Przemyśl łącznie po 5 kan-
dydatek i kandydatów na eliminację wojewódzką. . 

Wojewódzki Konkurs Eliminacyjny odbędzie się w niedzielę 
dnia 17 czerwca 1951 r. w godzinach 10 - 13 I 14 - 17 w Sali 
Państw. Teatru Ziemi Rzeszowskiej. Czołowi uczestnicy Kon. 
kursu w liczbie kilkunastu otrzymają nagrody. 

Członkowie Wojew. Jury są proszeni o niezawodne przybycie 
w niedzielę dnia 17 bm. o godz. 8.30 na zebranie konstytucyj
ne SądU' Konkursowego do gmachu Państw. Teatru. 

Ze względu na wielką ważność społeczną i artystyczną tego 
• pierwszego w dziejach naszego województwa Konkursu, który 
będzie zarazem praktycznym przeglądem młodych talentów. 
Woj. Komłtet Konkursowy apeluje gorąco do wszystkich, o po
parcie akcji przez jak naj liczniejszy udział w wyznaczonych 
rozgrywkach. . 

Niezależnie już od posiadanych nagród, Woj. Komitet I(on
kursowy przyjmie z wdzłęcznością zaofiarowane przez poszcze
gólne Instytucje lub osoby nagrody dodatkowe .. 

Państwowa Szkoła Muzyczna w Rzeszowie 
u progu nowego roku szkolnego 

--------------------------------------------------
Ruch muzyczny województwa rzeszow

skiego, jak to już niejednokrotnie mieliś
my możność stwierdzić rozwija się bardzo 
pomyślnie: Świadczą o tym liczne koncerty 
zespołów świetlicowych czy to w rama~h 
ogólnopolskiego Festiwalu Muzyki Poiskie.i 
czy też podczas różnego rodzaju akademii pań 
siwowych i uroczystości. 

w chwi'li obecnej nie do roz
wiązan'ia. 

.Jak z powYŻS:lcg-o wynmGl" 
najblli:·ul!lie.i cierpi w obe{)~ 
nych wlIirunkach Sn'koly :lUu 
zycmej rvraca zespołowa. 
Szci.egÓ111ą rolę na.leży 
przypisać przy lego rodzaju 
zajęc;iach szkolny:ch, ś~vie
t!icy szkolnej. Swletlka ta
ka winna być miejscem, w 
którym wyrabia się wśród 
uczniów p{)czucie pracy ko-

Nie brak też placówek i Ne udmał w akademilUlh 0- leoklywnej jakO wynik i cel 
s'i1kół ktÓire w feaI'izaoj.i koł'iC71Mściowych, urządza nlliuczania i1l.dy\.'irlua.lnego. 

planów 'kui1Luo:alnych dos,tar kO\ł1certy w ,ramach a.kcJi Stworzenie więc waru~lków 
czają [lOlWyoh ilro.dr pracowni~ społec2lllej, pokazy słucha- p.racy zespołów muzycZIJlvch' 
ków ikultwry i sztuki., nOwYoh nia muzyki, wyjeżdża z bo jest kwesllią pa!~ą i klm<ie-
kadr artystów Polski Ludowej. gatyrm programem do róż~ czna. Wpłynie to wybitnie 
Szczeg&1na rola 1Pl1ZY.p.ada Pań nych miast naszego woje- dod;;Jnio na P07!i!'ill i wyni-
s~w.owej S;zlk:-ole Muzyczmej w wód'iJbwa, do {a.ury.k, spół- ki naucza.nia i cC"rr<':n!u.J?cco 
Hze.szoW!ie. 821koła ta Ji:&tn,ie- d7Jie1ni produkcyJnych itd, na pracę szkoły j::<,m c:!c~()śd. 
je :ruż 00 pierwszych dni po itd. Hasło upowszechnienia 
wy:cwolemu. Poc.zątilwwo ja~ kultury muzYC2lllej jest na-. POI t~.i. leż linii idą wylycz~ 
kOI szlooła im. F1r. C'hqpina, pó- czelnym wskazallliem Pań- neMliIl.Ist~,twa l(ul~U1'y . i 
źniej ja!ko ltnstY'tut MUCŁYCzny, stwowej S7Jlioły Mu.zYe7ll1cj SZ,~Ukl, iktore. w wymlru WI-
w pewnym okresie Mie,islka w Rzeszowie nie tylko w tc- zy:ta~JI odbyteJ w p'e;-w~zych 
Szkoła MUlZyczna, mIeści się ol1i~, 811e przede wszystkim w n1'H~slącach hr. dom :>':;3 S"G, a-
za wsze w tym samym lakwu praJktyce. by w pr.zyszł~m ~.'C,j~ u s,:: kQl-
przy uJ. 1 Maja (dawniej 50- UozruiO'wie tej szkoły, lQ nym wszyslikl~ Za]ęCla szkol-
'biook!iegQ) nr 19. Budyneik przede ws:zysikim młodz:ież n~ ocLbY'wały Slę w pGi1lJesz{:z'! 
ten będący rw dysP,Ozycji Miej roootruiczo - chłv.pSJka, !dóra mach szkQłnych. 
skiąj Rady N,acr-odówej jes-tw PQza nOl1ln-aiLną pracą szkolną K<ierowniotrwQ sZkOIły C7y
części z~jęly przez sllkclę, ikló w s:zJk.oła-c;h ogólnoksl'Jla~cą~ nHo już nliejednokr8inie sa
ra 7ĄjmuÓe tylkO' 9 ubikaoji. cych oddaje się z zamiłowa- ra.nia w kierun~w pcle:j)<'JZE·Ci.la 
Prócz SZlkoły Muzycznej mieś- niem muzyce i staj-e w szere- waQ'un,ków pracy szJ~oiy, jak 
ci się jeszcze w tym budynku gach w.allczących o nową ku'l- dotychczas jednak bez re:ml-
5 mieszikań prywatnych. turę.. !.altu. 

Lic1Jba ucwiów, która w \ Jak już podkJrool:iJliśmy wy- o,beonde stajemy wobec no-
pierwszym rdkJU tis·tni.enia szk.o zej od samegQ począ.tku ~llkO: wego z.a-gaoo.ienj.a _ wobec źa 
ły Qsiągnęła cyfrę PQnad 200 la wallc~ z '~:udnośC>lm:m lo gadnienia, że SzkQła Muzy
osób, .l9kła'~ ~rona na:uczyciel- ~a10'wyml. Nie. ~y~t~~.Y t~: CZIi.a, jako jedY'na już w ted 
skego l WynikI pracy szkoły ro- Je~na~ w tak J~S~ta:w_J.O' chwitli na terenie wQljewódz-
kowały tej placówce staly roz J file Jak w ChWIh obecn~J.. kiego miasta RZelSZ'owa szko1a 

. . . ..... . ~ Dla lepszegO' Zlrozuml&!.1a 
wo~. I ~zeczy.wiśCde stWIer, tyoh 1Jrru-dności nailezy sobie aJl'rystyczma z braku 'PQmiesz-
dzic nalezy, ze .popul.a.rn<JŚc uświadomić odmienny spo- czeń b~ie mu\Siala prawdOl
Szkoły Muzyc.zneJ w Rzeszo- ó ... k ł h podobnie skreśHć 160 godzin . ._1 ta Ka' d .rlIO s b nOOC2Ja:ma n[z w sz Q aIC W ' . t 
WJe Sl<1J.e 'WMas. Zl Y ed innegOI tY'P'U. LeIwje w S'Zko- lekcyjnych. ynwa Slę . ., 
W,Y cr:ok.. szkolny sta'wda prz le Mmycznej, to w jprzY'lłacz.a- przy !iin:dY'W'l-dl\l~lnym nau-
lcterO'wru.ctwem BZJkoły sła- j . ·"1'.0.....<· i ,_ czanil\l sikJreślerviem ponad 
l t 'd" ł - ąceJ wu,<"=zv,,m nauczan e ",u- i 
e ~ samo zaga ru.erne ączą d 'd al!. Dl es:zJk.ole- 80 uc:zmliów s.7Jkoły i zamiknę-

ce S'i.ę ze wzrostem liozby ucz- ywu U .~e. a prz., oie pokaźnej ILczbie rmłod:1Jieży 
niów zwi"k-SZaJ'ącym &'" ""'o- nla UC:zmlOW W Q,?anowan1U po r-lt..-t~.I·ń7~ _ Oh.O""'IIrI·....I doo't"-

, "t.. • .. ..... szc.zególrnyoh ms~rument(JW UU1J "~ ,,~ l' 1:""" "U 'C 

nen: rr:-auczycle1s1nm II. wslka- . tr €Ibm . t 'e1k liczba pu do naullcl. Brzy stałym na-
Z3illamJl programu - zargad- po z. a J; WI1. a t le pły1wie norwych kantdyd.atólW 
nien'ie odipowliedniego dla lolkal~, ktt: rue . y. cyfu-.ata w.zrosła!by przes?Jło 
~kiej rplacóW'k1i lO'kralu. wYIllllar~, !IIle 6iPecJa.1n~ 

wa:runilm)'m. ak'UlS'tyc:zmyml sla 
Z d:Olychmasowych osią- wiają duiŻe ·wymagania. 'rrze 

gnięć WYnika, rie ooa.ła.l- ba sobi'e bowiem uśW!iadomi.ć, 
ność S7lkoły nie ograni()7J3 sill że tl naWiry ll'Zeczy lekoje te, 
ty~ko' do prlUlY ped-agogiez- przy nieod!powiednioh wa'l'1.1n 
nej. Zgl"up6warni w S7Jkole kaoh, mogą sobie wz.a'jem
muzycy przez cały czas ~ me przeszkadzać. NJe m{Jlż
ła.lnoścl tej S7llroły 1liI'Zlł- na nieSJtety powiedzieć, że k,'We 
d:zają w Rzeszowie szereg stlę ·tę udało się w wkole na
koncertów. Zespół szkoły blo- leżycie r-ozrwdąrzać. 

Lekcje w "mieszkaniach prywatnych" 
p.rzy obecnej liczbie 370 stów ci własny chó.r d:z;le-

u.()7JJliów li z górą 600 god.mt oięcy ił mł()d~ei;owy, osobną 
lekcyjnych·w st.osunku t y- klasę ryllll1Hcl i tańca. Ze~ 
godmowYW, tylko jedna dtzlie sj)oły te poza orkiestrą,któ-
siąta pnypa.da na lekcje zbio ra Hczy okoł6 20 osc}b i ze-
·rowe z p.rzedmiotów teorety Społem lIlkord.wnrisłów, są 
C1.lD.ych (YEy też zespołów ry- ball'dzo liczne. Ch61'Y ł ze G 

tmild. Olbrzymia większość sp6ł ry;tmik1l Jdc.zą PO\ł1ad 80 
- podlm"eślamy jeszcze !raZ, osób każdy. . 
to lekcje indyWidualne z 
klasy każdegOI Instrumentu. 
Ni.cWlięc dziwnego, że w >ta-

kim st.ande rzeczy wiele z. tyoh 
Jekcji musi odbywać się w 
mieszkaniach prywatnych' po
s=egó.Lny~h członków ~ona 
nauczycielskiego. W chrwili 
O'becnej ponad jedna czwarta 
ogółu ~ekoji .odbywa się poza 
s'lllrołą w tych właśnie miesz
kanliach prywalny1ch. Jaik:kol
wiek lekcje łego lrodzao:u nie 
łmd.zązasLTZeźeń co do pozio
mu naucw,rua, ze względów 
jednak zasadnlczyeh 1 oo:ga
niw'Cyjrnyoh nie są dla szkoły 
zjawiskdem dodatnim. SZCZJ\.l
pł.a Hość lO'ikaH i .rQZJProszerue 
ich po mieśeie ma :Ddecydowa 
ny' wpływ na r02Jkład zajęć. 
Lekcje odbywają się z konie
czności od godziny 7 '['anD do 
godziny 21 d to we wszY'Sltkde 
dni tygodn<i..a. Jest to bard:w 
uciąiJliwe ·za.rówoo dla gn-on.a 
nauczyciels!dego jaik i dla u~ 
c:zmiów, szczególnie dla ma~ 
łych dzieci. Jeżeld ohO'dzi Q 

młodzież do1eOOż.ającą, tD stan 
ten .,taw~a pod 7Jl1akiem w,
pytania rea;lizację progn-amu 
przedmiotów teoretyc:zmy€h. 

W obecnych \Wł'l'unkach 
nie ma a.bsolutnłe moż'liWQ
ści dla pracy ze5!poł6w, któ
rych kiiilka istnieje na. tere
me s7Jkoły. &ilrola. PDsiada 
ol'kiestrę, zespół akordeoni-

ZaijmiiJmy się bliri:ej grupą 
Irytrm1lki i tańca. Pny dopu
szcza1mym podz.iaie na grupy 
w li07Jbie do 30 os6'b lekcja <rY
tmiki odbywa 5i~ w sailii o wY 
mmaC!h 3 x 4 m. Na<l.eży 
pr.zy tym podrkJreśltć, że tego 
rodzaju ćw1czeruia wdml.yod
bywać się W saU spooja'Lnej, w 
saili gimnaJStycz.nej mejednJO
krobnie (l odpowiednJimi przy
rządami ~astyc:zmymi, a 
zarwsze w saiLi. 2 czystą i gład
ką PO'dłogą d o odpowiedniej 
powierzehni. W <*loonym 
wdęc s<l:an:ie lekcje ry.tm:iki w 
Szk-ole MU'zy{:< . .u~j odbywają &ię 
w wall'Ull'likaah wY'bimie nrieod
pow;iedrnlioh. Podohnie powie
dzieć by można i o pracy cze
s{połów ahÓiraUnycil i orIk<iestral 
nych, dla k'tóryeh :ndeod"ZOW~ 
nym wairunkiem jest sala Q 
odpowiedniej akusty,ce li. wy~ 
miao:a·ch. 

Trudności W pracy 
zespołowej 

W nQrmalnej szkOIle muzy-
cznej powinna być do dy
spozycj,i szkoły przynad
m<rlliej mała sala kO'ncwto<wa 
dla wewnęl<r·znych eLiminacji 
szkolnych z 'l.1J(białem ogółU 
mbodzieży. KwesN.::t ta oczy
wiślCli.e na ·teren~e rzeszorw
skiej Szkoły M'll'Zycznej jest 

dJwuIkrolin!ie. 
Do tego d6PUścić me mot

na. S'llkoła Muzyczna w RQ 
S2lOWIie miesZCQIąca si~ do
lych1>zas w I(!Uku zaledwie 
pokojach mUsi dastać odpo
wiednilokaJ przede wszyst
kim d!a SWQi(!h zespołow. 
Szkoła <ta winilla sIać się na
prawdę miejscem !lloo.O'l'()we
go, zespołowego nai\l~ 
i wychowa.naa nowych kMk' 
pracowników kultury I 
sztuki i wrtysłów Polski Lu
dowej po linrili wskazań me
tody reald'ZlDlu socjwH1>tycz. 
nego. 

W ohwili il.'O'ZJoocLowy mias.ła, 
czy pomyślalllO konkrre-

1alde Ol Państwowej S:zJkOlle 
MU2Yomej? Z dotychcza
sowych "os:lągn4ęć" ,M,le}Skielj 
Komisji Loklalowej srl1wierd2ll.6 
tego nrie m()Żna, Sprawą lo
kaju dla Pań.stwowej S7Jkoły 
Mmyc:zmej w RZ€lSzow.ie musi 
zająć się Prezydium MlRN w 
RzeslZOIwtie, oddając do dyspo 
zycdd szkoły cały !budyneik, w 
którym dbeanie sqj!rołą zajmu
je tyilko 6 pOkoi. Za'le:i.ne to 
jest jedynde od dostarczenia 
m1es:Dkań zastępczych os()lbom 
prywa1bnym, wmieszkującY\ffi 
w szkole. WQbec wymagań 
M:i.nistersbwa KJui1tJury i Szrbuki 
rozwią<ZJanie tej kwe.stiii wa
r:unJ1ruje d<tlS'zy lJ:02JWój wamej 
plaeówk1i kl\.l>lo1Juralnej. 

U progu nowegoroka 
S7lk{)mego Państwowa Suro
la Muzyc:ma w Rzeszowie 
me może siać· przed nliewi-a
d'Omą czy uzyska odP6wried_ 
ni lokal na utrzymanie do
tychczasowej l.iczby uc:miów. 
a .tym bllil"d7Aejlci(';rown~clwo 
szkoły nie może dopuStZczaó 
co lego, aby w SWQ,fch slu
eznynh ros=enia.ch P1":tyje~ 
cia nowych uczniów w imle 
d'Obra kul !rury Polski Ludo~ 
wej, czyndć jakieś ustępstwa. 

. Czas już 7Jmienić oI1l1'rlu~ 
n:~s\!c1lIle p()uejśde czyn
n.I!kow k6mpetentnych do 
spra.w kulf:uralnych na lere
nle wojewódzkiego' miasta 
Rzeszowa. S: Iskrzyn~ak 
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